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Kolumna Mickiewicza.
Lwów 20 maja.

K om itet zajm ujący  się sprawą pomnika 
Mickiewicza we Lwowie w ydał obecnie, jako 
w rocznicę położenia kam ienia węgielnego 
pod budowę kolumny na placu Maryackim, 
następującą odezwę, będącą zarazem  spraw o
zdaniem z dotychczasowej działalności ko
m itetu :

Rok właśnie dobiega, ja k  społeczeństwo 
polskie nieprzerw anym  łańcuchem obchodów 
złożyło hołd pamięci i ideałom największego 
naszego Wieszcza narodowego, w setną rocz
nicę .Jego urodzin.

W ówczas to także, podczas uroczystego 
zebrania w dniu 21 m aja 1898 we Lwowie, 
ogłoszono publicznie zawiązanie się kom itetu , 
k tóry  zająć się ma wzniesieniem M ickiew i
czowi pomnika we Lwowie i wydano odezwę, 
wzywającą społeczeństwo polskie do składek 
na ten pomnik.

Rok upłynął od tej chwili, to też komi
tet poczuwa się do obowiązku zdać społeczeń
stw u sprawę z tego, co dotychczas uczynił i 
zawiadomić je  o tem , co w najbliższej p rzy 
szłości uczynić wypadnie

Kom itet, jak  to powszechnie wiadomo, 
uchwalił, źe pomnik Mickiewicza wzniesiony 
tu  na kresach, powinien być symbolem idei 
Mickiewiczowskiej, a przeto mieć w drażającą 
się łatw o w um ysły i serca formę kolumny. 
Rozpisany w tym  duchu w r. z. konkurs 
dla artystów  rzeźbiarzy i architektów polskich 
wydał rezultat, który z wielu względów na 
zwać w ypada pomyślnym W śród dwudziestu 
nadesłanych na konkurs projektów , trzy  
zwłaszcza odznaczały się szczęśliwem uchwy
ceniem przewodniej idei konkursu i szczęśli
wem je j rozwiązaniem w rzeźbie i architek; 
turze pomnika. Ryły to nagrodzone projekty 
pp.: Antoniego f\>piela, Mieczysława Zawiej- 
skiego i W acława Szymanowskiego. K om itet 
uchwalił poru czyń wykonanie pom nika auto
rowi projektu kolumuy, nagrodzonego pierw
szą nagrodą na konkursie, artyście rzeźbia
rzowi p. Antoniemu Popielowi, zastrzegłszy 
sobie prawo poczynienia w projekcie t.ym 
zmian, które uzna za potrzebne, gdy a rtysta  
wykończy projekt w formacie zwiększonym. 
P. Antoni Popiel zgodził się na postawione 
przez kom itet warunki, oświadczając, że wy
kona bezinteresownie model popraw ny (t. zn 
wzorowy), na którym  łatw iej poczynić będzie 
można wszelkie zm iany ; w edług tego wzoro
wego, poprawionego pro jek tu  wykona nastę
pnie model w jednej trzeciej wielkości, a 
dopiero potem pomnik w wielkości na tu 
ralnej.

Wobec tej ofiarności artysty , który  do- 
tyohczasowemi dziełam i dowiódł, iż nie za
braknie mu ani talentu, ani miłości do sztu
ki, ani szlachetnego zapału, by pomnik n a j
większego poety polskiego wykonać tak, jak  
pomnik ten wykonany być powinien — można 
mieć wszelką nadzieję, źe artystyczna strona 
przedsięwzięcia uwieńczona będzie jak  naj- 
większem powodzeniem. Nadzieję tę żywić 
można tem słuszniej, że już  pierwotny po
m ysł p. Popiela spotkał się z  jednom yślnem  
uznaniem  sądu konkursowego, w którym  obok 
artystów  rzeźbiarzy takich, jak  Godebski, 
W eloński, Lewandowski i Wojtowicz, zasia
dali artyści m alarze ja k  M akarewicz i Styka, 
architekci jak  Gorgolewski, H ochberger i śp. 
Zaoharyewicz, oraz znawcy, ja k  Ćwikliński, 
Roman Piłat i Krechowiecki.

W  tej chwili a rty sta  za ję ty  ju ż  je s t 
wygotowaniem wzorowego pomnika, który 
pozwoli ocenić dokładniej zalety  i ew entual
ne braki projektu, a zatem  da pole do po
czynienia artyście uwag. Podobnie zaś ja k  
pierw otny projekt, tak i ten projekt wzo
rowy poddany będzie pod sąd publiczności i 
w ystaw iony w tym  celu publicznie.

Obok troski jednak  o artystyczną stronę 
przedsięwzięcia, kom itet nie zaniedbyw ał tak- 
e / ’ finansowej jego podstawy. Do dnia 16 
bm. wysokość zebranych składek dosięgła 
cyfry  13 667 zł. 09 ct. i lis t zastaw ny na
I.000 zł. Z tego na nagrody konkursowe, na 
op łaty  transportu  m o d e ló w  na konkurs nade
słanych, na druki itd. wydano 1.692 zł. 63 ct. 
tak , iż w kasie kom itetu pozostaje kwota
II.964 sł. 66 ct. i list zastawny na 1.000 zł.

Bezsprzecznie nie je s t to kwota wielka,
i kom itet czułby się o wiele szczęśliwszym, 
gdyby ju ż  po upływie pierwszego roku swej

działalności mógł stwierdzić, że społeczeństwo 
m yśl wzniesienia Mickiewiczowi pomnika w 
stolicy naszego k raju  i usiłow ania kom itetu 
poparło wydatniej.

Jeżeli jednak  uwzględni się że społe
czeństwo nasze w Galicyi, — a dotychczas 
wyłącznie prawie ono tylko spieszyło z da
tkam i — m a tak  rozliczne cele, które swym 
groszem m usi wspomagać, jeżeli uprzytom ni- 
my sobie trudne warunki, wśród których 
akcya zbierania składek zwłaszcza w tym 
roku musiała być prow adzona: trzeba będzie 
przyznać, iż społeczeństwo nasze już  udzia
łem swym w składkach na pomnik w pier- 
szym zaraz roku stwierdziło, że życzy sobie, 
aby kolumna Mickiewicza stanęła na placu 
M aryackim we Lwowie czemprędzej !

Jakkolwiek zaś znalazły się firmy pol
skie (pp. Duszyńskiego i Salisa z W ołynia), 
które ofiarowują bezinteresownie labrador 
z swoich łomów na kolumnę Mickiewiczow
ską we Lwowie, koszta pomnika obliczać 
trzeba z górą na sześćdziesiąt tysięcy zł. 
c z y li , że zebrano dotychczas tylko jedną 
szóstą tych kosztów.

D zisiaj, kiedy akcya budowy pomnika 
wprowadzona ju ż  w życie, — patryotyczne 
społeczeństwo nasze ponrze niew ątpliw ie wy
datniej prace kom itetu i z tą  też prośbą ko
m itet w rocznicę obchodów Mickiewiczow
skich do społeczeństwa naszego się zwraca. 
Nie jesteśm y tak zamożni, jak  rodacy nasi 
w Królestwie , nie możemy w kilku tygo
dniach zebrać setek tysięcy, ale powinniśmy 
udziałem w akeyi składkowej na kolumnę 
M ickiewiczowską stwierdzić, że i nasze spo
łeczeństwo nie ociąga się od akcyi patryoty- 
cznej, narodowej, której doniosłość sięga po
za dzień dzisiejszy, źe ono całe, od dołu 
do góry, rozumie kulturne i narodowe zna- 
cz.-nie kolumny Mickiewiczowskiej na kresach 
polskości.

W  odbiorze datków, które mogą być 
najm niejsze, byle były ogólne i częste, po
średniczą redakeye polskich pism politycznych 
we Lwowie, dalej osoby do tego upoważnione, 
oraz biuro kom itetu : Lwów, ul. Jagiellońska 
liczba 3.

L istę składek ogłasza kom itet peryody- 
cznie w pismach polskich.

Postulaty Niemców.
Lwów 20 m aja.

Pi ogram p- lii.yczno-narodowy niemieckich 
stronnictw opozycyjnych w austryaokiej R a
dzie państwa nie pojawi się w dzień Zielo
nych świąt. I dobrze się stanie, iż święto zesła 
nia Ducha św. nie zostanie sprofanowane niedo
łężnym elaboratem, który miał być wypływem 
najtęższych rozumów niemieikich, a będzie 
obyba zwierciadłom, jakby .-obie Niemcy Au- 
stryę urządzili, gdyby do nmh wyłącznie na
leżała.

Zamiast określić swe dążenia w grani
cach, nie mówimy już słusznych, ale możliwie 
prawdopodobnych, zamiast przyłożyć rękę do 
przywrócenia n rmalnych stosunków — kon- 
ferenoya niemieckich m ężóv zaufania gubi się 
w utopiach, któro n gdy urzeczywistnione być 
nie mogą. Cały memoryał, który ma być po
dzielony na dwie części: ogólno żądania Niem
ców p lityczne i językowo i postulaty Niem
ców z poszczególnych krajów kor-.nny h, bę
dzie robić więcej wrażenie żartobliwe, aniżeli 
sobstratn do rokowań, jeśli prawdą jest to, co 
o obradach tej konferencyi dzienniki wiedeń
skie douoszą.

Ża uwagi nasze nie są przesadne, że na 
rzecz tę t.ah sim o z-patrnją się i rozumni 
Niemcy, n i e  p r z e j ę c i  wprawdzie duchem szo- 
win zinn, ale niemniej przeto szczerzy pa- 
tryoci niemieccy — dowo lim  tego artykuł 
dzisiejszy Vałcrlandu, organu katolików nie
mieckich Pisze on:

„W gm achu wiedeńskiej rady państw a 
zasiadł do obrad parlam ent w m iniaturze, 
rodzaj reprezentaeyi narodu in partibus. Ze
szli się delegaci opozycyjnych stronnictw  
niem ieckich i uk ładają  projekt postulatów, 
staw ianych przez Niemców, albo raczej przez 
opozycyjne stronnictwa niemieckie,

Z trw ożliwą skrupulatnością strzegą wszy
scy tajem nicy  obrad — a chociaż zaniechano 
pierwotnego zam iaru, aby naw et ostatecznie 
w ypracowany m em oryał pozostał dla własnej 
tylko ich wiadomości, jednak  nieprzenikniona

m głatajem nicy otacza cały proces narodzin 
tego ąktu.

K toby tedy chciał dowiedzieć się czego, 
albo coś powiedzieć o przypuszczalnym  wyni
ku tych  m isteryów, ten nie może się bezkar
nie powoływać ani na szablonowych „zau fa 
nych inform atorów" ani na „na najpew nie j
sze ź ród ła“.

Tylko przypuszczenia i domysły co do 
przebiegu rezu lta tu  narad są dozwolone. Co 
większa nawet, nie trzeba długo szukać, aby 
tajem nicę odgadnąć.

To, co już je s t  wszystkim znane, nie bę
dzie się chyba zbytnio różniło od nieznanego 
jeszcze, a z tego, co ju ż  jest, można łatw o 
wywnioskować, co jeszcze będzie

Że cofnięcie rozporządzeń językow ych je s t 
głównym  punktem  program u, to trzeba przyjąć 
za rzecz pewną. Rzeoz ta  należy już  do dobre
go tonu o p o zy cy jn eg o -a  źe dalej żądanie tej 
kasaty będzie w ciągnięte do księgi opozy
cyjnych zażaleń, to w gruncie rzeczy samo 
przez się rozumie, bo przecież ono stanow i 
historyczny punkt w yjścia dla całej akcyi.

W  owej księdze spotkam y jeszcze dru 
g iego■ dobrego znajom ego: żądanie, aby u-
staw a państw ow a orzekła, że niem czyzna 
je s t językiem  państwowym. Je s t to jeden  z 
t jc h  postulatów, naw et niezbyt rzadkich,, 
które się ju ż  poprostu mechanicznie we śnie 
powtarza. I  ta  w łaśnie okoliczność je s t  po
wodem, że ju ż  n ik t nie zadaje sobie trudu  nie
co głębiej zastanowić się nad właściwą isto- 
tą  języka państwowego.

Nie ulega wątpliwości, źe punktem  sil
nie dyskutow anym  je s t wniosek, aby w yłą
czyć G a l i c y ę  i D a l m a c y ę z  koła tzw. 
krajów w radzie państw a reprezentow anych.

Ja k  z tego widać panowie delegaci nie 
zaprzątają  sobie głowy drobnostkam i. Powie
dzieli sobie widać : aut starosta, aut kapucyn. 
Gdzie powód, aby się za stołem, pokrytym  
barwą nadziei, nie pobawić trochę zamachem 
stanu? Skoro 'będzie na karku aui dal- 
m atyńskiego ani galicyjskiego ciężaru, w ten
czas będzie można odetchnąć! Otóż tak  pe ł
ną piersią, ale to całkiem  pełną, myślą pa
nowie delegaci użyć sobie zwłaszcza w Cze
chach. Tam ma się dokonać stanowcze od
graniczenie okolic gdzie lud po niem iecku 
mówi od tych, gdzie mówi po czesku, co na 
jedno wychodzi ja k  gdyby kraj na dwie czę
ści rozkrojono. Niemieckie Czechy od czeskich 
Czech ma oddzielać tylko wąski pas miesza
nej narodowości, k tóryby działał ja k  bufory. 
Czy można wymyśleć coś prostszego ?

W ciągu obrad przyszła też naturalnie 
na stół w ielka kw estya bieżącą wydać się 
m ającej ustaw y językow ej na podstawie § 14.

Zdaje się, źe w tej kwestyi ciężko pa
nom delegatom  przyszłp wdziewać na się 
zw ykłą im zbroję oburzenia na § 14 konsty- 
tuoyi, mnożą się bowiem głosy, pochodzące 
od kół producentów, k tśre  sobie ten paragraf, 
obmyślony „na wypadek" chwalą, byleby ty l
ko zapewi.iał Im spełnienie się ch życzeń i 
byleby pom agał do załatw ienia zadań z za
kresu polityki przem ysłowej. Dodać do tego 
należy i to, że sejm  niższo-austryacki nie- 
tylko nie wziął udziału w szturm ie na oplwa- 
ny paragraf, ale nadto wyraźnie dał do zro 
zumienia, iż zawsze lepiej byłoby załatw ić 
przesilen:e państwowe choćby, za pomocą te 
go paragrafu, niż nie załatw iać go wcale.

Mimo to, mimo długich dyskusyj za tem 
i przeciw temu, panowie radzący zapewne 
zdecydują się zaprotestować przeciw § 14 
Potrzeba jeszcze tylko tego, żeby w końcu 
uroczyście się w yparli wszelkiej wspólności z 
Schoenererem i Wolfem. Byłaby to czarna 
niewdzięczność, bo od kogoż to wyszła cała 
obecna akcya i je j program , jeżeli nie od 
W olfa i Schoenerera. I  ci panowie mieliby 
w takim  razie pełne praw o zaskarżyć nie
mieckich zaufanych delegatów o plagiat.

Oto je s t  program  Niemców, który  ma 
A ustryę uratow ać — to ma być lekarstw em  
m ającem  wrócić siłę i zdrowie organizmowi 
państwowemu, w strząsanem u febrycznym i 
dreszczam i. A na ukoronowanie całego dzie  
ła  słychać jeszcze namaszczone głosy, żąda 
jące  zm iany obecnego system u na korzyść 
tych, co podobny program  chcą uchwalić.

Ale pardon, n oże to nie je s t  wcale pro
gram  Niemców?

bieżącej chwili.
Lwów d. 20 m aja.

Organ najwścieklej szych polakożerców 
prusackich ogłasza następujący j ę k  h a k a -  
t y s t o w s k i  z Poznania! „Prawie rok temu 
pozakładano w Poznańskiem  po m iastach to 
w arzystw a rękodzielnicze, których zadaniem  
było dostarczać rzemieślnikom niemieckim 
taniego kredytu  osobistego, ułatw iać im za 
gotówkę nabyw anie tańszego m ateryału  su
rowego, i tak  stać się ważną dźwignią p jd -  
niesienia rzem iosła niemieckiego przez samo
pomoc. Z początku z wielką radością i ocho
tą  przyjęty koła rękodzielnicze nastręczającą 
się sposobność. Ale niestety, aż nazbyt ry 
chło okazało się, źe wielu rzem ieślników po
nad swoją możność korzystało z k redy tu ; w 
kasach wielu tow arzystw  okazały się pustki, 
gdyż mało k tóry  dłużnik zw racał pożyczki. 
Do tego przybyły  różne małostkowe zawiści, 
i okazało się także na tem polu, że — m u
simy niestety praw dę wypowiedzieć —u prze
ważnej większości rzem ieślników brak ducha 
korporacyjnego, bez którego tow arzystw a 
istnieć nie mogą.

„A gdy tak  z własnej winy ludzi, w y
marzone korzyści nie dopisały, nastąp iła  re- 
akcya. W  wielu m iastach już  rozwiązano te 
kasy. Nad tem  tem  bardziej ubolewać na
leży, ile że p o l s c y  rzemieślnicy własne to 
w arzystw a potworzyli, albo do kas powsze
chnych należą. Są oni lepiej zorganizowani, 
więc też widocznie co raz lepiej im się w ie
dzie, podczas gdy rękodzielnicy niemieccy do 
niczego doprowadzić nie mogą, ba naw et 
podupadają. Dopóki rękodzielnik niem iecki 
nie potrafi wznieść się do tego poznania, że 
własna to jego  wina, jeże li trudnościom  nie 
podoła, dopóty o stałem  ozdrowieniu tego 
stanu m yśleć niepodobna. A przecie niem ie- 
ctwo na kresach nie może się obyć bez sil- 
nego, prosperującego stanu  rzemieślniczego 
narodowości niemieckiej !“

K o n f e r e n c y a  r o z b r o j n a  ustano
wi trzy  komisye : 1) dla ograniczenia zbrojeń; 
2) dla ułożenia ustaw  w ojennych; 3) dla po 
średniotw a pomiędzy stronam i i fakultatyw 
nego (tj. jeżeli się st.roDy na to zgodzą) orze
czenia polubownego. Z polecenia rządu holen
derskiego zebrał dr. Van Daehne różne akta, 
tak  dyplomatyczne ją k  i dzieła i rozprawy 
osób pryw atnych, m ające komisyom służyć 
jako  historyczny m ateryał pomocniczy. Dział 
dla pierwszej kom isyi zaw iera dziesięć ak
tów ; poczyna je  m em oryał ks. M etternicha z 
r. 1816, dotyczący popartej przez cara Ale
ksandra I propozycyi ks. re je n ta  angielskiego, 
aby na międzynarodowej konferenoyi ułożono 
norm alny stan  arm ii każdego m ocarstw a w 
czasie pokoju. Drugi akt, to pismo Napole
ona I I I  do m onarchów E uropy z 4 listopada 
1863 z propozycyą zwołania do P aryża  kon- 
ferencyi, k tóraby  ułożyła podstaw y powszech
nej paoyfikacyi.

Dział dla drugiej komisyi poczyna się 
deklaracyą kongresu paryskiego z 6 kw ietnia 
1866, dalej idzie konweneya genewska z 22 
sierpnia 1864, nieratyfikowane dotąd dodatki 
do konwencyi genewskiej z 20 października 
1868, a kończy się aktem  dw unastym  : okól
nikiem holenderskiego m inistra spraw zagr.. 
z 13 lutego 1871, dotyczącym  prośby am ster- 
damsk ej Izby handlowej, aby zasadę n iety
kalności m ienia pryw atnego na morzu aprobo
wano i pojęcie kontrabandy wojennej o- 
kreślono.

Dział dla komisyi trzeciej, najw ażniej
szej zaw iera 18 aktów, między tem i propo- 
zycyę lorda Clarendona na kongresie parys
kim z d. 14 kw ietnia 1866 względem odwo
ływ ania się do zaprzyjaźnionego państw a o 
pośrednictwo przed dobyciem oręża, artyku ł 
12 jlngo  aktu konferencyi berlińskiej z r. 1886 
względem pośredniczenia albo wyrokowania 
polubownego w spraw ach dorzecza N igru i 
Kongo, — podpisany d. 18 kwietnia 1890 w 
W aszyngtonie p ro jek t utworzenia sądu polu
bownego między państw am i Ameryki półno
cnej, środkowej i południowej, — listy  lorda 
Salisburyego do am basadora angielskiego w 
W aszyngtonie z 6 m arca i 18 m aja 1896 wzglę
dem zaw arcia trak ta tu  co do sądu polubo
wnego, tudzież tak i trak ta t między A nglią a 
Stanam i Zjedn. zaw arty, ale nie ratyfikow a
ny — tra k ta t rozjemczy między W łooham i a 
A rgentyną z 26 lipca 1898, a rtyku ły  66 i 68 
podpisanego d. 2 lipca 1890 na konferencyi 
brukselskiej ak tu  jlnego, a rty k u ł 23 uniw er

salnej konwencyi pocztowej z 4 lipca 1891. 
M iędzynarodowa konferencya parlam entarna 
ułożyła w r. 1896 w Brukseli zupełny pro jek t 
utw orzenia stałego m iędzynarodowego sądu
polubownego.

W  Niemczech w yw ołują ogromną kon- 
sternacyę zabiegi celem e k o n o m i c z n e g o  
zbliżenia m iędzy A n g l i ą  a R o s y ą .  Myśl 
tę podniósł raz m inister skarbu W itte  i prasa 
niem iecka szydziła, że Rosyanom  chodzi ty l
ko o wyłudzenie w Anglii pieniędzy na  swoje 
dalsze pożyczki. Teraz Niemcy spostrzegają, 
że chodzi o coś więcej, o coś, oo może o- 
gromnie podciąć przem ysł i handel niem ie
cki. Prezes moskiewskiego tow arzystw a rolni
czego, wyw ierającego wielki wpływ w cara
cie, ks. Szczerbatow, bawił w Londynie i 
przy pomocy am basady ros. wdrożył rokowa
nia względem utw orzenia w Moskwie anglo- 
rosyjskiej wystawy rolniczej. Anglicy obaczą, 
jak ie  płooy ziemne Rosya produkuje, w ystaw 
cy rosyjscy będą się mogli od Anglików do
wiedzieć, jak ie  produkta m ają  najlepsze wi
doki na targow icy angielskiej, A nglicy zaś 
dowiedzą się, jak ie  właśnie m aszyny rolni
cze są w Rosyi najbardziej poszukiwane. 
Osobiste zetknięcie się kupców i przem ysłow
ców angielskich i rosyjskich otworzy szereg 
nowych stosunków handlowych. W  przyszłym  
roku może tylko m ała w ystaw a przyjść do 
skutku, ale gdy ta  dopisze, można będzie na 
r. 1901 przygotować wielką W  Londynie już 
się u tw orzył angielski kom itet dla tej p rzy
szłorocznej wystawy, nie dbając na po wszech 
ną wystawę paryską.

Otóż główny odbyt niemieckiego prze
m ysłu maszynowego, zwłaszcza rolniczego, 
je s t  w Rosyi, a wobec ryw aiizacyi ang iel
skiej sta je  prosty rachunek tak i Niemoy ju ż  
dla położenia geograficznego nie będą mogły, 
choćby chciały, ograniczyć swego im portu su
rowców rosyjskich, w razie gdyby wywóz fa 
brykatów  niem ieckich do Rosyi podupadł, — 
natom iast zdaje się pewnem, że Anglia zn a 
cznie więcej, niż dotąd, surowców pobierać 
będzie z Rosyi, jeże li się handlowi angiel
skiemu otworzą w Rosyi nowe pola odbytu.

Towarzystwo nauczycieli szUł wyższych.
Lwów, d. 20 m aja.

W  czasie Zielonych św iąt obradować 
będzie w mieście naszem wielce pożyteozne 
towarzystwo nauczycieli szkół wyższych, k tó
re dawniej nie małe usługi szkolnictwu n a 
szemu oddało. Je s t to stowarzyszenie, które 
od początku swego powstaniar wzięło sobie za 
hasło pracę i czyny a ńie puste frazesy. 
Mniej się o niem może słyszy niż o innyoh 
— ale mimo tego na ogólne poparcie za
sługuje.

Rok 1898 — ja k  przyznaje samo spra
wozdanie — n iebyt zbyt obfity w rezu lta ty  
pracy. W  ankiecie szkolnej w sprawie reform y 
szkół średnich, zwołanej przez w ydział k ra
jow y, delegaci tow arzystw a zastępow ali trzy  
idee: 1. że reforma je s t potrzebna, 2. że m u
si być przeprowadzona w tym  duohu, aby 
wychowanek ja k  najpóźniej staw ał wobec 
potrzeby wyboru kierunku dalszego w ykształ
cenia i wreszcie 3. że język ojczysty ma być 
osią nauki w nowej szkole.

Drugą sprawą, która najbardziej towa 
rzystwo zajmowała, była poprawa bytu nau
czyciel'. Polepszenie doli nauczycieli rzeczy
wistych szkół średnich stało się faktem doko
nanym przez regulaeyę płac ( Suplpnci atoli, 
która to kwestya jest jeszcze ciągle raną 
otwartą całego naszego szkolnictwa średniego, 
są w dawnem m ateryalnem  położeniu. Tę też 
sprawę z pomiędzy osobistych nauczycielstwa, 
stawia towarzystwo obecnie na pierwszym 
planie i nią zająć się ma gruntownie zbiera
jące się właśnie walne zgromadzenie.

Zgromadzeniu przedłożone zostaną także 
wnioski w sprawie nauki języka polskiego. 
W  klasie 1 i I I  wyznaczone są zaledwie trzy  
godziny tygodniowo na naukę języka ojczy
stego — towarzystwo domaga się powiększe
nia tej liczby bodaj o jedną.

W kierunku wydawniczym, prócz sta
rannie redagow anego Muzeum, ograniczyło się 
Towarzystwo w roku ubiegłym  do nowych 
wydań książek, do których dawniej ju ź  n a 
było praw a

Stworzona przez Towarzystwo fundacya 
zapomogowa im ienia M ickiewicza wzrosła do 
sumy 8 700 zł., od k tó iej procenty w roku

Ubranka i sukienki dla dzieci wełniane i do prania
poleca, w wielkim wyborze i najtaniej

K O Ł A J
Lwów, plac

L U D  W  I G
tfaryacki 8.
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ubiegłym  w ystarczyły  na 7 zapomóg po 50 
zł. udzielonych wdowom i sierotom po zm ar
łych nauczycielach szkół średnich.

N a prowinoyi liczy Towarzystwo 12 kół, 
z k tórych niestety  znaczna część w roku 
ubiegłym  b y ła  nieczynną.

Spraw ozdanie w ydziału kończy się szcze- 
rem  wyznaniem , które powinno zachęcić do 
odm łodzenia Towarzystwa i zwiększenia się 
w iary  w jego  żywotność.

„Jeżeli nie można z jednej strony  lekce 
ważyć dorobku — czytam y tam  — to trudno 
jed n ak  z drugiej strony nie widzieć, a szko
dliwą rzeczą byłoby ta ić  przed sobą, źe w 
rozw oju naszego tow arzystw a przyszła jakaś  
chwila znużenia, objaw iającego się wogóle 
zanikiem  życia w kołach, w n iek tórych  aż 
do zupełnego w ygaśnienia. Nie m yślim y stąd 
w ysnuw ać obaw o przyszłość tow arzystw a, 
mniemamy, że to  ty lko objaw  chwilowego 
zasto ju  czy znużenia. W spom inam y o tern, 
ażeby życzliwych tow arzystw u członków pobu- 
d ić do zastanowienia ;się i energiczniejszej 
pracy. Łatw o to się stanie, gdy w organizm ie 
takim , ja k  towarzystwo, w m iejsce schodzą
cych z pola, w stąpią członkowie młodzi z 
świeże mi siłami

Oby się tak  sta ło ! Tern życzeniem wi
tam y zbierających się we Lwowie uczestni
ków zjazdu.

Hulania dla roMiitów i stróżów
Do rady  m iejskiej w płynęły  za pośred

nictw em  profesora Thulliego dwie petycye, 
jed n a  w sprawie tan ich  m ieszkań dla robo
tników  — druga w sprawie m ieszkań stró 
żów kamienicznyoh.

Pierw sza opiewa:
Spraw a dostarczenia zdrowych i tan ich  

m ieszkań dla ludności robotniczej w mieście 
Lwowie, spraw a tak  bardzo piekąca ze wzglę
du na  zdrowie, na  życie rodzinne i  m oral
ność, a  wreszcie ze względu na  dobrobyt n a j
liczniejszej w arstw y ludności m iasta — nie 
może postąpić naprzód.

Przed rokiem przeszło komisya złożona 
z ludzi in teresu jących  się tą  spraw ą wniosła 
do Św ietnej R ady  m em oryał z prośbą o przy
stąpienie do rokowań z galicyjską kasą 
oszczędności i z zakładem  ubezpieczeń robo
tniczych od wypadków. M emoryał ten  pozo
s ta ł niezałatw ionym .

Następnie zakład ubezpieczeń powziął 
m yśl zająć się budowaniem m ieszkań robo
tn iczych przy pomocy gm iny m iasta Lwowa, 
lecz i ta  myśl nie zbliża się do urzeczyw i
stnienia.

Tymczasem przepełnienie m ieszkań zaj
mowanych przez ludność robotniczą coraz to 
bardziej w zrasta, mnożą się coraz bardziej w 
ciągu la t ostatnich m ieszkania suterenowe i 
piwniczne z najw iększą szkodą dla ludno
ści robotniczej, a pośrednio w skutek chorób 
dotykających tę  ludność także ze szkodą dla 
w szystkich innych w arstw  ludności w mie
ście. R uch budowlany la t ostatn ich  nie po
lepszył w niczem m ieszkań ludności robotni
czej, gdyż przedsiębiorcy budow lani nie mie
li na  oku zaspokojenia je j potrzeb, budowali 
bowiem dla ludności zamożniejszej, a ludność 
robotnicza m usiała się wynosić dalej za m ia
sto z domków, na k tórych miejscu pow staw a
ły kamienice.

Obecny zastój w budowach i upadek 
spekulaoyi budowlanej pozbawił znaczną 
część ludności robotniczej zarobku, ale nie 
sprow adził zm iany na lepsze ani w m ieszka
niach robotników, ani w cenach tych mie
szkań. Ze względu na to, źe popraw a stosun
ków m ieszkalnych najliczniejszej w arstw y 
miszkańców m iasta  powinna być jednym  z 
najw ażniejszych przedm iotów zabiegów i s ta 
rań  świetnej R eprezentacyi m iasta, co też u- 
znały  przy  ostatn ich  w yborach gm innych li
czne kom itety przedwyborcze w staw iając ten 
punkt do swoich program ów  — podpisani 
upraszaj ą :

Św ietna R ada  m iejska zechce bezwło 
oznie za jąć  się spraw ą m ieszkań ludności ro
botniczej we Lwowie i w ysadzić komisyę ze 
swego łona, któraby przedłożyła Radzie wnio
ski odpowiednie.

D ruga petyoya b rzm i:
W edług  § 37 ustaw y budowniczej dla 

król. stoł. m iasta  Lwowa z roku 1886, mie
szkanie stróża m a być umieszczone w p a rte 
rze lub suterenie w m yśl § 33 tejże  ustaw y 
urządzone w bliskości głównego wejścia do 
budynku, m a m ieć najm niej 10 m etrów  kwa
dratow ych obszaru, światło bezpośrednie, zre
sztą ma odpowiadać w ogólności wymogom 
dla ubikacyi m ieszkalnych postanowionym. 
Mimo tego przepisu i szczegółowych w arun
ków przepisanych w § 33 ustaw y budowni- 
ozej dla m ieszkań piwnicznych w yjątkow o 
tylko dozwolonych bardzo w ielka część m ie
szkań stróżów tak  w budynkach daw niej
szych ja k  w nowo w ystaw ionych w ykracza 
w sposób najjaskraw szy  przeciw najskrom 
niejszym  wym aganiom  zdrow otnym  i sta je  
się rozsadnikiem  chorób d la całego otoczenia. 
Zarówno względy zdrow ia ja k  w zględy ludz
kości i obowiązujące przepisy p raw a budo
wniczego nakazują nie cierpieć dłużej tego 
stanu  rzeczy, zbyt n ieste ty  powszechnie zna
nego, żeby potrzeba obszerniej się nad nim 
rozwodzić — podpisani przeto up rasza ją :

Św ietna R ada miejska raczy polecić m a
g istratow i, aby przez osubną kom isyę przy 
udziale organów  sanitarnych przeprow adził 
rewizyę m ieszkań stróżów w mieście i w y
dał odpowiednie zarządzenia celem zastoso
wania ty ch  m ieszkań do przepisów ustaw y 
budowniczej i san itarnej, a następnie do
pilnow ał wykonania tych przepisów.

K R O N I K A .
Lwów dnia 20 Maja.

Z powodu Z le L n jc h  Świąt Gazeta Na
rodowa w poniedziałek nie wyjdzie. Dnia te 
goż będą b iura redakcyi i adm inistracyi zam 
knięte, Następny num er Gazety w yjdzie do
piero we wtorek.

Sankcyę cesarską otrzym ała ustaw a uchw a
lona przes sejm  galicyjski o regulacyi Soły 
Łom nicy w raz z dopływam i a dalej u s ta 
wa, mocą k tó re j czas u rzędow ania  w ybra
nych w r. 1893 a na podstaw ie s ta tu tu  gm in
nego z dnia 1 kw ietnia 1866 r. powołanych 
członków rady  m iejskiej krakowskiej prze 
dłużony został na rok jeden.

Ze sfe r urzędowych. Szef prezydyalny 
w m inisterstw ie skarbu dr. Spitzm uller ustę
puje z tego stanow iska a jak o  następcę jego  
w ym ieniają dr. Soheuchenstuela.

W ybór uzupe łn ia jący  jednego członka 
rady  powiatowej lwowskiej z g rupy  większych 
posiadłości rozpisało nam iestnictw o na 27 
czerwca b. r.

Świadectwo praw dzie dał adw. dr. Ro- 
iński w liście wystosowanym  do A ndrzeja 
hr Potockiego — tymczasem Kuryirowi Lwo
wskiemu podobało się to nazw ać świadectwem 
moralności i uderza na dr. Roińskiego, iż po
zbawił w ten sposób ludowców pożądanego 
fak tu , na  tle  którego m ogliby judzić  bied
nych przeciw bogatym . Dziś otrzym ujem y 
list od p. Bronisława Sroczyńskiego, jednego 
ze spadkobierców śp. Leonarda Bieleckiego, 
w którym  pisze: „W sprawie tej zazna
czyć muszę, iż stoję na tern samem sta
nowisku co dr. Roiński, mój praw ny zastępca 
a którego zapatryw ania znane są z lis tu  do 
A ndrzeja hr. Potockiego, w pismach tu te j
szych umieszczonego*.

Sprzedaż kopalń w Myszynie 1 Dżuro- 
wie. Gal. K asa oszczędności kom unikuje 
n a m : Przed 10 la ty  zaw iązał p Stanisław  
Szczepanowski gal. krajowe gwarectwo wę
glowe, które miało eksploatować kopalnie wę
gla w M yszynie i Dżurowie w obwodzie ko
łomyj skim. Kopalnie te, um ontowane kosztem 
przeszło m iliona zł. przynosiły ciągle s tra ty  
i dochód z w ydobytego w ęgla nie pokrywał 
n igdy  kosztów produkcyi, raz dlatego, że po
k łady węgla by ły  bardzo skąpe a powtóre i 
dlatego, że w Dżurowie dokopano się źródeł 
wody, której pompowanie kosztowało praw ie 
200 zł. dziennie.

Ponieważ p. Stanisław  Szczepanowski 
zastaw ił w gal. kasie oszczędn. 82 kuksów 
czyli udziałów tego gwarectwa przeto kasa 
oszczędności uzyskała jako  wierzycielka gw a
rectw a sekwestr na obie kopalnie w m arcu br.

Po krótkiej gospodarce sekwestracyjnej 
przekonano się, że koszt dziennej robocizny 
wynosił przeszło 400 zł. produkcya zaś węgla 
w Myszynie nie przynosiła naw et 200 zł, 
dziennie, aD żurów  nie przynosił żadnych do
chodów, albowiem praca w Dżurowie ograui- 
czała się tylko pompowaniem wody, aby u- 
chronić m aszyny od zatopienia.

W  tym  stanie rzeczy, obaw iając się da l
szych wkładów i dalszego ryzyka, zapropo
now ała gal. kasa oszczędności spółce handlo
wej kołom yjskiej, k tó ra  m iała do gw arectw a 
wierzytelność 47.000 z ł , aby kopalnie te za
66.000 z ł . i zw rot kauoyi 14.800 zł w kasach 
kolei państwowej : łożonej, nabyła. Gdy spó ł
ka handlowa kołomyj ska na propozyoyę tę 
ośw iadczyła się odmownie, gdy nadto  pomi
mo usilnych s ta rań  n ik t nie wniósł oferty 
dorów nującej kwocie 60.000 zł. a każdy dzień 
zwłoki groził s tra tą  400 zł., sprzedało gw a
rectwo obie kopalnie p. Leopoldowi L ity ń 
skiem u i spółce za cenę 50.000 zł. za zw rot 
kaucyi kolejowej 14.800 zł. i za przejęcie 
ciężarów od 1 m aja  b. r.

Kopalnia M yszyn, k tó ra  ju ż  je s t  wy
czerpaną, przedstaw ia tylko wartość m aszyn i 
narzędzi, kopalnia zaś w Dżurowie może ma 
przyszłość naw et jako  kopalnia, jeże li nowo- 
nabyw ca poczyni w kłady na w entylatory , 
pompę, pogłęb enie szybów i t. d. — a nadto 
potrafi uregulować stosunek dzierżaw y z Her- 
szem Krissem , k tóry  je s t współwłaścicielem  
2|3 części kopalni w Dżurowie i od którego 
gwarectwo pod bardzo niekorzystnym i wa
runkam i kopalnię tę  dzierżawiło.

S yn d y k o m  gal. kasy oszczędności lwow
skiej zam ianow ał m arszałek krajow y stale 
adw okata dr. Paw ła Dąbrowskiego.

S kra tyn inm  wyborów do nowej rady  
m iejskiej lwowskiej będzie ukończone dopie
ro za tydzień. Dotąd ukończono dopiero obli
czać, ile głosów na każdego z 600 kandydatów  
padło w każdej z sześciu sal. Teraz oblicze
nie każdej sali przyjdzie do rąk  urzędnika 
m agistrackiego, który  zsum uje rezu lta t ogól
ny, a potem komisya tę  sumę skontroluje i 
zatw ierdzi.

Obecnie można podać tylko dom niem any 
rezu lta t wyborów, a ten ma być taki, że wy
brano 97 kandydatów z listy  tzw. m iejskiej, 
niew ybrani zaś są z niej pp: Niemczynowski, 
Sprecher i R ydygier.

T rzeba tedy  będzie rozpisać wybory ści
słe, a kandydow ać w nich będzie sześć osób 
z pomiędzy tych, k tó rzy  nie zostali w ybrani, 
ale m ają najw iększą  liczbę głosów za sobą. 
Takim i są p p : Niemczynowski, Sprecher, 
Dołżycki, R ucker i Perediatk iew icz, a co do 
szóstego je s t  wątpliwość.

Powinienby nim  być mianowicie p. K a
zimierz Aoht, ale może nim zostać prof. Ry
dygier, którem u zdarzył się ten  wypadek, iż 
n iektórzy na  wotach dodali m u imię Józefa, 
a inni Ludwika. Ściśle biorąc głosów danych 
na Józefa  R ydygiera nie można liczyć, bo ża
den Józef R ydygier nie istn ieje  we Lwowie, 
a w takim  razie Ludw ik Rydygier m a mniej 
głosów za sobą niż p. Acht.

G dyby wszakże kom isya sk ru tacy jna  
zechciała policzyć Ludwikowi Rydygierow i 
głosy oddane na Józefa R ydygiera, co je 
dnak prawdopodobnie się nie stanie, to wów
czas szóstym kandydatem  w wyborach ści
słych byłby profesor R ydygier, a nie pan 
Acht.

Posiedzenie rad y  m iejskiej lwowskiej 
wczoraj, w P iątek , dla braku kom pletu nie 
przyszło do skutku.

O w ygodniejsze n iż  dotąd pociągi ze 
Lwowa do Bełżca i Sanoka upomnieć się 
m ają  delegaci lwowskiej izbyhadlow ej i prze
mysłowej na czerwoowem posiedzeniu pań
stwowej rady  kolejowej.

Nanczycielem lwowskiej szkoły wydzia
łowej im. Mickiewicza został zam ianowany 
n a ostatniem  posiedzeniu lwowskiej rady  m ie j
skiej nie p. W unsch, lecz p. Karol W innicki.

P . K am iński znakom ity aktor przy jeż
dża na czerwieo do Lwowa.

U łatw ien ia  pocztowe. M inisterstwo han
dlu zamierza uprościć nadawanie pakunków 
na pocztę. Reform a zasadza się na tern, źe 
całą długą manipulaoyę załatw ianą dotąd 
przez organa pocztowe jako  to nalepianie 
kartek, o w ażenie, frankowanie itd. m ają w 
przyszłości załatw iać same firmy wysyłające 
tak, źe pozostanie tylko pocztowym organom 
odebrać pakunek i dać na to potwierdzenie. 
Próba w tym  kierunku ma być na razie pod
ję tą  tylko z wielkimi firmami, które się same 
do tego zgłoszą.

W ystawę pracy kobiet otw arł w sobotę 
w południe w Krakowie prezydent tego m ia
sta  Friedlein. W ystaw a obejm uje prace ucze
nie kursu robót ręcznych umieszczonego w 
krakowskiej szkole pod wezwaniem św. Scho
lastyki, t j .  białe szycie, kraw ieckie roboty, 
drutowe, włóczkowe, hafty, koronki, hafty  m a
kowskie, koronki bobowskie i humenowskie, 
m akaty  buczackie, kw iaty, suknie kobiece i 
dziecinne, p łó tna  korczyńskie, wyroby z b la
chy, wyroby pończoszkowe, hafty  maszynowe, 
w arsta t do wzorów szwedzkich i wiele przed
miotów artystycznych i zbytkownych. Jeden  
z kupców warszaw skioh poczynił zaraz na 
wystawie niejakie zakupy.

U ciek ł z K rakow a kupiec żyd E m a
nuel Deiches i zarw ał kapitalistów  w iedeń
skich na  30, a krakow skich na  20 tysięcy zł.

Wydział powiatowy drohobycki lu stru 
je  komisya, w ysłana z w ydziału krajowego.

D efraudacya w kasie oszczędności prze
m yskiej, w ykryta obecnie w yrządziła tej in- 
sty tucyi szkodę podobno na 75.000 zł. Ka- 
syera Am orta, który tę  sumę zdefraudow ał, u- 
więziono.

D efraudacya w ykryta  została przez ko
m isarza rządowego, k tóry  na  podstaw ie nie
dawno w ydanej instrukcyi nam iestnika hr. 
Pinińskiego przedsięw ziął szczegółowe bada
nia ksiąg kasy i skontrum  funduszów.

Tajem niczy wypadek zdarzył się w No
wym Sączu. Pa< hołek miejski napił się w je
dnym  z szynków żydowskich wódki, która 
miała być zlewkami z wielkiej beczki i zaraz 
potem umarł wśród podejrzanych objawów. 
Zwłoki owego pachołka przewieziono do szpi
tala i dokonano obdukoyi, a wynik jej pozo
staje dotąd w tajemnicy, chociaż fama niesie, 
że znaleziono truciznę w żołądka nieboszczyka.

Na w>cieczki do Bsskldn, a m ianowi
cie do staoyj położonych na torze kolei z Do
ry do W oroohty w ydaje kolej od 16 bm bi
lety  2 i B klasy o połowę tańsze i ważne na 
trzy  dni. B ilety tak ie  nabywać można co so
boty, oo niedzieli, co św ięta i co wilii przed 
każdem świętem we Lwowie, S try ju , S tani
sławowie, Tarnopolu i Potutorach, a w Czer- 
niowcach i Kołomyi tylko co soboty i oo 
wilii przed każdem świętem.

M ed o iz ły  w ystęp gościnny. Z W arsza
wy donoszą Głosowi Narodu o następującem  
z d a rzen iu : D. 17 bm. te a tr  „Rozmaitości* 
był świadkiem  zdarzenia, m ającego wszelkie 
cechy skandalu zwłaszcza w tea trach  rządo
wych. Pani Siennicka m iała  debiutować w 
„Damie kam eljow eju. Zbliżała się godzina 8, 
a arty stk i jeszcze nie było w garderobie. 
Okazało się, iż pani Siennicka w jednym  
z pierwszorzędnych warszawskioh zakładów 
mód zamówiła sobie toalety  do -D am y ka- 
m eljow ej“ za tysiąc rubli i dała zadatku 
dwieście rubli. M odystka odm ówiła wydania 
toalet, dopóki cała suma nie będzie zapła
cona, a pani Siennicka pieniędzy nie m iała. 
Już  o godzinie ósmej wieczorem tj. w chwili 
gdy przedstaw ienie rozpoczynać się powinno, 
pani S. jeszcze raz udała  się do m agazynu 
mód w tow arzystw ie reżysera p. Leszczyń
skiego, k tóry  chciał za d ług 1000 rs. porę
czyć Na poręczenie to  w m agazynie zgodzić 
się nie chciano. Tym czasem  publiczność za
częła zapełniać widownię, przybył prezes 
teatru  jenera ł Iwanow. W  pierwszej chwili 
kontrolerzy zawiadam iali wchodzących, iż 
widowisko nie odbędzie się, bo pani Siennic
kiej zafantow ano garderobę. Tym czasem  po
słano po artystów grających  w „Ślubach pa
nieńskich* i gdy  tych  szczęśliwie wynaleść 
się udało, jenera ł Iwanow pozostawiwszy bez 
skutku rozm aite propozyoyę w ykupienia toa
let, kazał ogłosić, iż z powodu nagłej choro
by pani Siennickiej daną będzie kom edya 
F red ry  Mówią, że epizod ten  zakończy go
ścinne w ystępy pan i Siennickiej na  scenie 
warszawskiej.

Acetylen najnow szy gaz świetlny, eks
plodował w jednej z restauracyi paryskich 
na Parm eutierze onegdaj i sta ł się powodem 
ran, nawet ciężkich u tro jg a  osób. Ponadto 
drzwi i okna w owej restauracyi ucierpiały 
od wybuchu dosyć znacznie.

W sk ładzie  drzew a br. Poppera w Ga- 
łacu wybuchł wielki ogień. Zajęło się także 
drzewo naładow ane ju ż  do wagonów. Go do 
przyczyny pożaru wdrożono dochodzenia.

D efraudacye. Były m inister i wicepre
zydent parlam entu  rum uńskiego senator Bi- 
zanti zbiegł z Bukaresztu, sprzeniew ierzy
wszy powierzoną m u kasę narodowego tea 
tru  w Jassach. Bizanti pozostawił ogromne 
długi.

D efraudacyę, o k tórej od pewnego czasu 
donoszą rozm aite dzienniki, popełnił w kasie 
gm iny ewangielickiej sekretarz gm inny Toth 
w Komornie na W ęgrzech, a nie w Kom ar- 
nie w Galicyi.

W spółw łaściciel w iedeńskiej firm y, h a n 
dlującej jedw abiam i M aksym ilian Kohn ode
brał sobie życie w czw artek w łazienkach

wiedeńskich ja k  się zdaje z powodu choroby 
nieuleczalnej.

Scnzaoyjny proces, k tó ry  się toczył w 
tych  dniach w W arszawie przeciw dr. K o
sińskiemu i dr. Solmanowi o to, że przez n ie
ostrożność zaszyli w jam ę bruszną operowa
nej przez siebie żydówki Gołdy Kacowej 
dwoje pincettek, a żydówka potem  w skutek 
tego um arła — skończył się uwolnieniem 
obu podsądnych, bo gdy ju ż  Kaoowa w yzdro
wiała, chcieli j ą  operować, aby pincentki 
w yjąć, ale im uciekła i um arła.

N ieprzyzw oity  proces, który  się toczył 
niedaw no w W iedniu przeciw fotografowi 
Poloniemu a to, iż nak łan iał dzieci, dzie
wczęta i kobiety do pozowania m u do nie
przyzw oitych fotografij skończył się zasą
dzeniem fotografa na 4 miesiące ciężkiego 
w ięzienia, a każdą z 11 jego  modelee na ka
ry  więzienia od dni cztereoh do tygodnia.

Los ro n  Rom. W edług doniesienia organu 
W olfa Ostdeutsche Edschau przeszło dotyoh- 
ozas na  wyznanie ewangielickie ogółem 2.600 
osób, ale w tern wliczono ju ż  także tych, 
k tórzy zmienili wyznanie w Niemczech i Zu
rychu.

Zm arli. W e Lwowie zm arł Adam  Brze
ziński akw izytor brak. Tow. wzaj. ubezpie
czeń zm arł w 26 roku życia.

W  Złoczowie zm arła A. Chorzem ska, żo
na prezydenta sądu.

(Tel. Gazety Narodowej).
W iedeń d. 20 m aja.

M inister hr. Gołuchowski przybył tu z 
Budapesi tu.

W iedeń 20 maja.
Kom isya reform y wyborczej sejm u dol

no austryaokiego załatw iła resztę paragrafów  
sta tu tu  wiedeńskiego i wiedeńskiej gminnej 
ordynacyi wyborczej i p rzy ję ła  postanowienie, 
wedle którego nowo kreowane ciało wyborczo 
rozporządzać będzie 20 m andatam i.

R ada m iejska m a być upraw nioną do 
przeznaczania jak ich  chce sum oprócz celów 
dobroczynnych oraz zakładów i stowarzyszeń 
służących dobru publicznemu, tak ie  na wspar
cia i cele noszące na sobie cechę m iłosierdzia, 
jeżeli ich popieranie należy do zakresu dzia
łan ia  m iasta jako  stolicy państwa.

M agistrat może karać tych, którzy do
puszczają się niedozwolonych czynności pod
czas wyborów, grzyw ną lab u tra tą  biernego 
praw a wyborczego na przeoiąg la t dwóch.

W iedeń 20 Maja.
W ydano następujący  kom unikat: Na po

siedzeniach, jak ie  miało przedwozoraj popo
łudniu i wczoraj niem ieckie stronnictwo po
stępowe, złożyło prezydyum  stronnictw a spra- 
wozdananie z projektu  narodowo politycznych 
żądań Niemców tak , ja k  zostały przedłożone 
na zebraniu zaufanych delegatów niemieckiej 
opozycyi, oraz ze s tanu  ukończonych już  
w najgłów niejszych punktach obrad w tej 
sprawie. Stronnictw o aprobowało w zupełno
ści ów projekt

Dziś zbiorą się zaufani delegaci niem ie
ckiej opozycyi, celem ostatecznego zredago
wania program u.

P raga  20 m aja.
Sejm  czeski został wczoraj zam knięty . 

W przem ówieniu pożegnaluem m arszałek ks. 
Lobkowic zaznaczył, że ubiegła sesya obfi
tow ała w dodatnie w yniki pracy. Mimo że 
posłowie niemieccy uważali za stosowne trzy
m ać się zdała od sejmu, sejm  dał dowód bez
stronności i spraw iedliw ości dla Niemców i 
s ta ra ł się unikać wszystkiego, coby mogło ich 
drażnić. Czesi zawsze byli spraw iedliw ym i 
dla drugich i w przyszłości także z innym i 
narodam i postępow ać będą sprawiedliwie. 
Bądź co bądź ubiegła sesya sejm u czeskiego 
przyczyniła się niem ało do dzieła pojednania.

K arłow ice 20 m aja.
Obrady synodu serbskiego wczoraj do

prowadzono do końca a synod zamknięto. 
Przedtem  biskup Zemejanowicz oświadczył, 
że cofa swój p ro test przeciw wyborowi bi
skupa z Baczu, albowiem polegał na fałszy
wych inform acyach. Następnie synod zajm o
w ał się zarzutam i biskupa Zemejanowioza, 
podnoszonemi przeciw patryarsze Brankowi- 
czowi z powodu niesum iennego adm inistro
w ania funduszam i relig ijnym i. Uchwalono 
rzecz form alnie przekazać komisyi, równo
cześnie jednak  synod w yraził najgłębsze swo
je  ubolewanie z tego powodu, że Zem ejano- 
wioz poczynił tak ie  zarzuty  lekkom yślnie. 
W ieczorem był dany bankiet u patryarohy, 
po którym  Zem ejanowicz udał się do Bran- 
kowicza i przeprosił go, pow iadając, że do 
fałszyw ych obwinień popchnięty został przez 
radykałów , że kroku swego żału je  i starać 
się będzie złe wyrządzone napraw ić.

Podczas bankietu  pierwszy toast wzniósł 
sam patryarcha  na cześć k ró la , a drugi na 
cześć m inistra Szella.

Wiedeń 20 m aja.
Neue JPreie Fresse podaje w streszczeniu 

najw ażniejsza postu laty  Niemców austrya- 
ckich, zaw arte w ich program ie, który, jak  
wiadomo, redagu ją  zebrani obecnie w W ie
dniu delegaci opozycyi niemieckiej i k tóry  
dzieli się na dwie części: część ogólną i część 
zaw ierającą postu laty  Niemców z poszczegól
nych krajów  koronnych. W  części ogólnej 
żądają  Niemcy, aby język  niemiecki uznany 
był za język  państwowy, a zatem obowiązu
jąc y  w arm ii, w parlam encie i w ładzach cen
tralnych. W szyscy urzędnicy sądowi byliby 
obowiązani składać dowód, że nim  w ładają.

Dalej żądają  Niemcy, aby sojusz Au- 
stry i z R zeszą Niem iecką został uznany za

ustaw ę i aby A ustrya zaw arła unię celną 
z państw am i europejskiego kontynentu.

W części szczegółowej żądają  Niemcy 
czescy podziału Czech na niemieckie i cze
skie. W  niemieckich obo ziązywałby wszędzie 
język  niemiecki, w czeskich czeski.

Sejm czeski ma się składać z kuryi nie
mieckiej i czeskiej, a i wydział krajowy ma 
być tak samo jak  komisyę krajowe i inne in- 
stytuoye krajowe podzielony na część niemie
cką i czeską. Jeżeli w gm inie n emieokiej 
Czesi chcą mieć szkołę czeską, to muszą ją  
własnym kosztem utrzymywać. Tak samo 
Niemcy.

Na Morawach wszystkie w ładze, urzędy 
i insty tucye m ają  się porozumiewać z oby
watelam i albo po niemiecku albo po czesku, 
ale u siebie m ają  urzędow ać tylko po nie
miecku. Co do szkół, to m a tak być, ja k  za
żądał w swoich uchw ałach sejm morawski.

W łoski południowy Tyrol ma być w za
sadzie oderw any od Tyrolu niemieckiego.

Co do S ty ry i i K aryn ty i to Niemcy nie 
chcą przyznać, aby tam  były  takie okolice, 
gdzieby lud wyłącznie po słow ieńsku mówił 
i dlatego nie godzą się na podział tych  k ra 
jów . Ż ądają , aby w szystkie władze, u rzędy  i 
insty tucye czy to krajow e czy państw owe u- 
rzędow ały u siebie w domu po niem iecku, z 
obyw atelam i zaś aby się porozum iew ały w 
ogóle także po niemieoku, a tylko w niektó
rych okolicach po słowieńsku.

N. f. Fresse Ślązk zbywa frazesem, źe 
oo do niego postulaty  Niemców zgodne są z 
potrzebam i tego k ra ju  w yrażanem i przez 
te instytucye, które m ają  prawo je  wy
rażać.

Delegaci będą uważali pracę swą za 
skończoną, gdy ułożą i ogłoszą cały powyż
szy program.

P raga  d. 20 m aja.
Organ młodoczechów Narodni Listy na

zyw ają program  niem ieckiej opozycyi tak  
ja k  go podały dzienniki dzisiejsze „najbez
w stydniejszą bezczelnością i w yzyw ającą 
bezmierną zuchwałością. Na tak i program 
inne narody A ustry i nie mogą mieć innej od
powiedzi, ja k  ty lko: Nie słuchać go wcale*!

W iedeń d. 20 m aja.
Jak  donoszą dzienniki, dziś przedpołu

dniem o godz. 9 zebrali się parlam encie zau
fani delegaci opozycyjnych stronnictw  nie
mieckich, aby ułożyć ostateczną redakoyę 
wspólnego narodowego i politycznego progra
mu Niemców. Z jaw ili się na początku kon- 
ferencyi wszyscy delegaci z w yjątkiem  obu 
chrześcijańskich socyalistów czyli antysem i
tów dra Luegera i ks. L iechtensteina, którzy 
równocześnie musieli być na posiedzeniu klu
bu mieszczańskiego, który  zajm uje się spra
wą nowego s ta tu tu  gm innego dla W iednia. 
Później przybył sam L iechtenstein  Równo
cześnie obradował klub w iernokonstytuoyjnej 
wielkiej własności i postępowe niemieckie 
zjednoczenie. W spólny program  niemiecki ma 
byó ju tro  ogłoszony.

Telegramy i telefonematy
*er»ln 20 maja.

Tygodnik „Zukunft* ogłasza list Toł
stoja, w którym ten pisarz powiada, że 
zwodniczą, jest nadzieja, jakoby konferen- 
cya pokojowa mogła się przyczynić do 
uwolnienia ludzkości od ciężarów milita- 
ryzmu.

P etersb urg  20 maja.
Rosyjska ajeneya telegraficzna do

nosi: Pod przewodnictwem cara Mikołaja 
zebrała się wczoraj konfereneya w spra
wie deportacyi, którą to kwestyę car 
z następującego stanowiska rozważył : 
Sposób deportowania skazańców na Sy
bir praktykowany już od XVII stulecia 
okazał sią w miarę jak wzrosła niepo
miernie liczba dobrowolnych osiedleńców 
na Sybirze nietylko niepożytecznym, ale 
nawet szkodliwym dla wschodniej części 
państwa. Z ulepszeniem śro d k ó w  komu
nikacyjnych i dalszym postępem kultural
nym Syberyi straciła deportacya z cza
sem charakter kary, podczas gdy szkoda, 
na którą Sybir narażony jest przez to, 
że wysyła się tam skazańców, staje sie 
z każdym rokiem większą. Sprawą znie
sienia deportacyi i robót przymusowych 
zajmowali sią jeszcze carowie Aleksander 
II i III. Jest to tylko spuścizna po przod
kach. Deportacya jest przeszkodą Sybi
rowi w rozwoju.

Car nakazał wreszcie, aby pod prze- 
wodnietem ministra sprawiedliwości ze
brała się komisya, która obmyśli, czem 
zastąpić zsyłkę.

P etersb urg  20 maja.
Dzienniki donoszą, że ministerstwo 

oświaty otrzymało urzędowe zawiadomie
nie, iż w towarzystwie astronomicznera, 
będącem pod prezydencyą cara Mikołaja, 
utworzoną została osobna komisya dla 
reformy kalendarza.

P etersb u rg  20 maja.
„Nowoje Wremia* z powodu konfe- 

rencyi pokojowej pisze, że jeżeli Nie1100̂  
zechcą pójść za przykładem Rosy i 1 
dzą się na sposób łagodzenia okropności 
wojny, a to przez poprzednie wzajemne 
porozumienie się mocarstw, wówczas już 
przez to samo zadanie jakie wytknął sobie

Parasolki, Paski, Rękawiczki, Pończochy, poleea najtaniej Ferdynand ftflttler, Lwów, Halicka 20 .
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car Mikołaj, zbliży się ku załatwieniu. 
.,Nowosti“ dają. pogląd na historyczny ro
zwój idei pokojowej i występują z szere
giem praktycznych propozycyj.

„Swiet“ pisze, że chociażby rezultat 
konferencyi był bardzo skromny, to prze
cież każdy będzie musiał przyznać, że 
Rosya odniosła moralne zwycięstwo.

Peternburg 20 maja.
W wielkiej wsi rosyjskiej Kriwoj 

Rog w gubernii jekaterynosławskiej wy 
buehły podobno przed kilku dniami nie
pokoje robotnicze. Wysłano tam 4 kom
panie piechoty.

Rzym 20 maja.
Parlament włoski zebrać się ma 25 

bież. m.
P a r y ż  20 maja.

DreyfuSsowski „Siecle“ dowiaduje się, 
że pułkownik Manili podczas sądzenia 
Dreyfussa przedłożył sądowi w sali obrad 
trzy ważne, a nieznane obronie dokumen
ty. Miał zapewniać sędziego, że bordereau 
zostało skonfiskowane przez ministeryum 
wojny, dalej że ministerstwo spraw za
granicznych jest w posiadaniu depeszy 
attachego ambasady włoskiej Painzzardiego, 
nie pokazał jej jednak, a nakoniec zape
wnił ich, że w ministerstwie istnieją do
wody, iż Dreyfuss miał stosunki z obce- 
mi mocarstwami.

L o n d y n  20 maja.
W izbie gmin oświadczył wczoraj 

Chamberlain, iż Kruger zawiadomił dy
plomatycznego przedstawiciela Anglii re
zydującego w Johannesburgu, że nie ma 
bynajmniej na to dowodu, jakoby areszto
wani pod zarzutem spisku Anglicy byli 
angielskimi oficerami. W żadnym atoli ra
zie ostatnie zajścia nie mogą naruszyć do
brych stosunków między Anglią a Trans- 
y.ialem.

Izba odroczyła się do 81 maja.

l io n d y u  20 maja.
Biskupi anglikańscy zarządzili, aby 

podczas każdego nabożeństwa odmawianą 
była krótka modlitwa na intencyę powo
dzenia konferencyi pokojowej.

Konferencya pokojowa.
(Tel. „Gpz. N ar.“)

H a g a  20 maja.
Wczoraj było u Staala zebranie sze

fów delegacyj mocarstw, na którem osią
gnięto porozumienie co do składu trzech 
komisyj tj. dla kwestyi rozbrojenia, dla 
bliższego określenia ustaw wojennych, a 
wreszcie dla sądów polubownych. W każ
dej z tych trzech komisyj będą reprezento
wane wszystkie państwa.

Dziś przyjmie członków konferencyi 
królowa Wilhelmina i królowa matka.

H a g a  20 maja.
Prezydent konferencyi pokojowej br. 

Staal otrzymał odpowiedź carską na hoł
downiczy telegram konferencyi. Odpowiedź 
ta odczytaną została na dzisiejszem posie
dzeniu konferencyi.

Dział ekonomiczny.
— W ystawę ro ln iczą otw arto w Wiedniu 

w sobotę popołudniu.
— Spraw ozdanie ze s tanu  zasiewów, o- 

głoszone przez austryaekie m inisterstwo roi 
niotwa za połowę m aja, opiew a: Oziminy, 
szczególnie żyto, pogorszyły się. Stan psze 
nioy prawie bez w yjątku  pomyślny, ucier
piała jedynie  gdzieniegdzie od niepogody. 
Rzepak przedstaw ia się średnio. Zasiewy ja re  
w wielu okolicach opóźniły się. Jęczm ień tu 
i owdzie pożółkł. Zasiewy m ajowe również 
spóźnione. Zasiew buraków cukrowych wszę
dzie ukończony. Koniczyna i łąki dobre 
Ziemniakom zaszkodziło zimno.

1 rynków towarowych.
B udapesz t dnia 20 maja.
Notowano pszenicę na maj 8-91 do 8*92, na paź

dziernik 810  do 8*21, żyto na maj 0-— do 0-—, na 
październik 6*59 do 6*61, kukurudza na maj 4*54 do 
4*55, na październik—•— do •—, owies na maj —■*— do 
—'—,na październik 6*42 do 5-44, rzepak na sierpień 12'35 
do 12-45.

Popyt na pszenicę m ierny.
Chęć kupna dobra.
Pogoda: piękna.
W iedeń dnia 20 maja.
Notowano wczoraj pszenicę na wiosnę 0. — do 0-- 

pszenicę na maj-czerw. 8*69 do 8 71, na jesień 8-22 do 8-24, 
żyto na wiosnę 0-— do 0-—, na maj-czerwiec 7*45 do 
7-50 na jesień 6-82 do 6-84, knknrndza na m aj-czer
wiec 4-74 do 4'75, na lipiec-sierpień 4-86 do 4.87, owies 
na wiosnę 0-— do 0-—, owies na maj czerwiec 5*66 do 
5-68 na jesień 5-78 do 5'80, rzepak na sierpień-wrzesień 
12 50 do 12*60, olej rzepakowy — •— do —•—.

Tendencya spokojna.
Pogoda: piękna.

Przyjeohali do Lwowa.

Dnia 20 m aja.
Hotel Europejski. JE . A. Jaw orski z W ie

dnia, hr. T. Dzieduszycki z Niesłuchowa, D. 
Stokłosiński z Starego Sioła, J. Filipow ski z 
Kocowa, S. Bańkowski z Kołomyi, T. Czar
kowski z Zagrobeli, A. Raszewski z Russoeic, 
J. Drahanowski z Kamionki.

S f f & d o s ł i & u s .
’<. tę r % b r y k < f  redak-ty* a  U- odpowin.*.*}.

Wilhelma Sok ziołowy
„Marka Schneeberg“

sporządzany wedle przepisu lekarskiego z 
najbardziej uzdrawiająoyeh, świeżo w yciska
nych soków ziół, służąóy do w ielostronnego 
zastosowania. Sok ten według przeświadcze
nia najsłynniejszych lekarzy, okazał się bar 
dzo użytecznym  środkiem przeciw kaszlowi, 
chrypce, katarom , zafleg cieniu , duszności, 
astmie, kłuciu w boku itp. Wielu odbiorców 
stw ierdziło, że sok ten stał się dla nich nie
zbędnym i jedynie tem u środkowi zawćz ęoza-

ją  usunięcie bólów i spokojnie przespane no
ce. Sok ten  zaleoa się przedewszystkiem  dla 
osób skłonnych do katarów  przy ostrem po 
wietrzu i mgłach, jako środek ochronny 
szczególnie podczas podróży. Działa on na 
łatwo zapalną błonę śluzową przełyku, tcha
wicy i jej rozgałęzienia (oskrzele płucne) 
bardzo łagodząco i wzmacniająco — ułatw ia 
odkrztuszanie, rozprzestrzeniając w piersiach 
uczucie łagodnego, dobroozynnego ciepła — 
zapobiega kong-styom , rozpuszcza zastoiny' 
w narządzie t a  w lenia me przeszkadzają') 
traw ieniu, które owszem domięszanemi czę
ściami łagodnie arom atycznem i wzmacnia i 
zasila.

Przy bardzo przyjem nym  smakn, smakuj- 
i jest pomocnym nietylko dzieciom — ale róe 
wnież i osobom starszym , chorym na płuca, 
staje się nieodzownie potrzebnym, zaś dla 
mówców i śpiewaków jest upragnionym  środ
kiem przeciw nieczystemu głosowi lub chry
pce. Przy objawach lekkiego kataru, bierze 
się rano i wieczór, godzinę przed lab po je 
dzeniu, jedną lub dwie łyżki stołowe letniego 
soku i jednorazową da.vkę powiększa się po 
kilku dniach do trzech łyżek. W przydłuż- 
szych, zastarzałych przypadkach chorobowych 
należy brać 3 do 4 razy dziennie po 2 łyżki 
stołowe, mianowicie rano i wieczór, jak  po- 
wyźej podano, a nadto godzinę przed i 3 do 
4 godziny po objoazie.

Dzieoi niżej roku otrzym ają na jeden 
raz łyżeczkę od kawy, dzieci starsze dwie do 
trzech łyżeczek. Dyeta przy używaniu W il
helma soku ziołowego „marki Sclineeberg“ 
składa się szczególnie z pokarmu mięsnego, 
łatwego do strawienia i świeżego, z wyłącze
niem wszelkich napoi gorących i potraw ostro 
zapr .wionych korzeniami, kwa uycb lub po 
wodujących wzdęcie.

Cena flaszki wraz z przepisem użycia 
1 złr. 25 ot. a. w. Opakowanie w skrzynkach 
liczy się 20 ot. Przesyłki pocztowe, zawiera 
jące 6 flaszek, za pobraniem pocztowem w 
kwocie 5 złr. o płatnie do każdego urzędu 
pocztowego ausfcro - węgierskiej Monart hii. — 
Wazei kie zamówienia wykonuje się jak  naj 
rychlej.

Jedynie prawdziwy wyrób u F ranciszka  
W ilhelm a, ap tek arza  w N eunkirchen k o ł
W iednia — gdzie też należy czynić zamó
wienia.

Dr. WŁAD. MALESZEWSKI
syste.it kliniki chorób wewnętrznych uniwersytetu Jag  

ordynnje

w  Karlsbadzie
Hotel „GOLDENER SCHWAN“ vis-a-vis Mnhlbrunnu.

Schichta M ydła
są najlepsze

Do n a b y c ia  w lepszych h an d lac h  te j branży

0 , 1
fabryki mydła, świec, gliceryny, stearyny, oliwy 

z pestek palmowych i wodv szklannej. 
Największa fabryka w tym rodzaja na kontyneaoln 

europejskim

T?arby fanyatowe
^  trw ałe na powietrze, w 40 różnych wzo

rach, rozpuszczalne w wapnie, rów nając • 
się powłoce olejnej, kilo od 17 ot. wzwyż. — 

W zory i opis użycia darmo i opłatnie.
Carl Kronsteiner, W len 111, Hauptstrasse 120

Sezon od 1 Maja do końoa września.

Uzdrowisko Gleichenberg
Wskazania: 

CŁouby m la
ni, organów 

i narządu 
trawienia

Prteotaie wskaż.:
Gruźlica

Środki lecznfoze : Źródła alkaliezno- 
umriatyczao. Żę<yea, mleko krowie i 
kozie (sucha pasza). Kefir. Inhalacye 
z drzew szpilkowych i medyczne. Roz
pylanie ropy źródlanej w osobnych ga
binetach, komory pneumatyczne, ką
piele mineralne i musujące. Zakład 

wodoleczniczy.
Dokładne prospekty gratis. Zamówienie 
mieszkań w Dyrekcyi Zakłada 

Gloichonberg.

E A U deS U E Z
PisYN BO ZĘBÓW ODWOMAJ4CY 
Lecty,ucbowuje i utrzymuje zęby. 

NłSaje przyjemna woń 
Jedyny który leczy

BOL Z Ę B Ó W
'PROSZKU PASTA doZEB ÓW

SU E Z  
E U O A L Y P T AWODA&oTOALETYi Roslioj Eucalrptns 

"W P a ry ż u , r u e  d© P E c h ig u ie r ,  14.

Spory światowe sławne i olbrzymie
G O Ź D Z I K I .

P r e m i o w a n e :  w Pradze, Wiedniu, Ly
onie, Antwerpii, Amsterdamie, Hamburgu, 
Frankfurcie p/M. i. i. najwyższemi cenami 
Najlepszy wybór sztuka złr. 2-— . Wysta
wowe i reklamowane gatunki 10 sztuk zł. 
3 —. Olbrzymie goździki 10 sztuk zł. 5-—. 
Wspaniałe goździki 10 szt. /,l. 3-ńO Ogro
dowe 10 szt. zł. 1 20. Remontant-gożdzlki 
10 sztuk 3- — złr. Przy 50 sztukach 10°/o 
przy 100 sztukach 2u% opustu. Ilustro

wane cenniki gratis i franco.
F r .  S p o r a ,  eksped. goździków

K la t t a u  ( C z e c h y ) .  3618

KSIĘGARNIA

Dr. l i .  M oistiep
w  K rak ow ie

poleca 8312
dzieła naukowe pedagoga Reusnera p. t.:

miesięcznego dochodu łatwo można osią
gnąć Bliższe s/.c.egóły pod ; „K K. 9704“ 
Rudolf Mosse, Kolonia (Kólu) 2'>2

m
Pomada. „ P h o n śx “

odznaezot a na wystawie w Stuttgf rdzie 
w r. !St0 i uznana według lekurskieb 
świadectw oraz tyisąSznemi dziękezynne- 
mi pismami. Jedyny rzeczywiście rzetelny 
i nieszkodliwy środeit do osiągnięcia tą« 
u pań jnk i mężczyzn jiełncgo i bujnogo 
porostu włosów, oraz do usunięcia łupieży 
jak również urso...wko wypadaniu w ło
sów : pomada ta ^-naga do osiągnięcia 
silnego porostu w\,ów nawet u bardzo 
młodych panów — Gwn-aneya za skutek, 
jak również za nieszkodliwość. Tyeiolek 
1 złr. i 2 złr., przy w ys,łca pocztą lub 

za zaliczką o 10 et. drożej.
K. Hoppe, Wiedeń I. Wipplingerstrasse 14 
We Lwowie w drogn. ryi p. A. Kotl.trczuka 
ul Chorążezyzny.

OSbrsjim  ̂f&sola
(F aba  G ig an tesca)

z  A m e r y k i !
Fasola ta wyrasta, do wysokości 

6 metrów, dostaje na 1 metr dłu 
gie strączki, ozdabia każdy ogród, 
tern więcej, że od lipca do listo
pada jest pełną oudownego kw ie
cia i bardzo smaczne owooe przy
nosi. Polecam dlatego każdemu tę 
cudowną roślinę n nas zaprowa
dzić i w tym celu zamówić na 
p ró b ę . 3740

Cena jed n e j p o rc ji  fasoli do 
sadzenia z przepisem  użycia ko
sz tu je  1 koronę w m arkach  po
cztow ych.

Roślina ta w naturze jest do 
widzenia i osiągnięcia u 
Roth Albert, X Budapest, KSbauya

Stary
t wina własnego chowu, dostarcza od naj
pierwszej jakości opłatnie* 4 butelki sa •: ztj. 
Ubo 2 litry za 8 złr., młody 2 litry 4 z ł' 
?0 cent. B e n e d y a t  H ertl.tlM łaócic ie l 
dóbr, zamek flolltooh przy floookltz w (Ityrd

najłatwiejsza do bardzo prędkiego 
a gruntownego nauczenia się języ
ków ebcych bez nauczycielu, z ob
jaśnieniem wymowy i z kluczem
na końcu każdego dzieła:

r (l P o ln k o -  N le m le o k t ,
kurs wstępny (Elemen- 

l i u u i u u u u u u u  tarz) po '5 , HO, 52 et.
kurs 1-szy 90 et., kurs 11, złr. 2*30 ; ko.i - 
piet (oba kursy) złr. 3*—.

¥H P o ln k o - F r a n o u o k t ,  
kurs I-szy 13 zeszytów, 

l |U i!U iu u u u u n  kuis Il-gi 24 zeszytów. 
Gramatyka Polsko-Francuska 10 zeszytów 
po 22 et. Na zaliczkę wysyła się tylko 
20, 10 L.b przynajmniej 6 zeszytów Na 
żądanie wysyła się I-szy zeszyt jako okaz.

i t! P o ln k o -  A n g rle ln k l,
Jjjf kurs 1. złr. 1*12, kurs 

„ u o iu u u d ń U Ik  II. złr. 1*8", — kom
plet złr. 2*62.

Do nahycia także w księgarn iach : F 
Westa w Brodach, Kubaczka I Lange w Bia 
łej i we —szystkieh innych księgarniach.

I

Podług metody Kneippa i Priessnitza
postępuje się w zakładzie wodoleczniozym

l i r .  J ó a s .  W i e s e r a
w Brandeis n. Adler

stacya kolei w miejsou, z Berna 2 godziny jazdy kurjerem 
Cenniki rozsyła i o zgłoszenia uprasza Dr. Józef W ieser (do 

15 maja w Pradze 557 --  II.)

Rosyjskie koleje południowo-zachodnie.

OB wieszczenia.

i'

do farbow ania  s iw yeh  w łosów ,
wynalazku

A. Maczuskiego, w w ie d n iu
hurtownie III/2  E r ć  g e r la n d e  2B rg je rlan d e  
częściowo I> Karntnerntranne 22.
Ekstraktem  tym, który wyrabiany jest 

| z zielonych łupin orzecha włoskiego, 
I najłatwiej i najpewniej farbować moi a 
) siwe włosy na kolory: blond, szatyn, 
I brunatny i czarny; nadając włosom naj
dalej po 15 min. kolor właściwy, tak  ze 
kolor ten  przy myciu nie schodzi, 
i  flak . e k stra k tu  orzeehew . z ł.
/* i, » ,» . ■słoik pomady orzechowej „

I */a » n n ■
, 1 flakon olejku orzechowego „
IV. .  .   •
| We Lwowie n Zygmunta Ruckera

i w składzie materyałow Al. HUbnera,
fflup* Przy kupnie .wracać uwagę aby 

I Ekstrakt orzechowy był wyrobu A, Maczus- 
j kiego, gdyż znajduje się wiele podobnych f i  
| podrabianych preparatów.

8 .-  
1.50 
2 .-  
1 -  
2. -  
1.—
apt.,

Dyrekeya rosyjskich kolei południowo-zachodnich ma zaszczyt zawiadomić 
niniejszem podróżnych, że począwszy od 6/18 maja 1899 będą kursowały p o n p le -  
sz n e  pool& gl b e z p o ś re d n io  1 ben  p r z o s la d a n ta  s ię  m ię d z y  W ład y k & u - 
k a z e m  , R on tow ena , T a g a n r o g ie u ) , Jo k a te i* y n o n la .w iem , J e l ln a w e t-  
g ra d e m , B l r iu ł ą ,  Ż m ie ry n k ą  1 W o ło o z y n k a m i,

Pociągi te łączyć się będą w Wołoezyskaeh wprost z pociągami austryackich 
państwowych kolei przybywającymi tam lub odchodzącymi stam tąd do stacyi i ze 
staeyi: Lwowa, Krakowa i W iednia, a względnie z Berlina . Paryża, w Birżule 
zaś będą się łączyły z pociągami przybywającymi z Odessy i odchodzącymi do niej.

Z R o z l s ł a d .  j a - z ó l y :

Nazwa
kolei

W łady-
kaukaska

przy
jazdu

po- 
stoj u

od
jazdu

Staeye przy
jazdu

C z a s

"po- ~ 
8t0ju

’ od- 
| jazdu

Jekateryimka

wręcz.
_  | — | 7*23 

w nooy 
1.10 | 15 | 1.25 

rano
10*19 | 25 110.44 

po południu 
4.40 | 1.00 | 5.40 

wieczór 
7.17 | 25 | 7.42 

w nocy 
5.14 | 10 | 5.24 

rano
6 .5 5 | 17 | 7.12 

po południu 
1.00 | 22 |f 1.22 

no Dołudniu
4.25

6.15

12.25

5.00

10.00

K

Charkowsko- 3.58 27
Nikołajewska wieczór

5.47 28 I
w nocy

12.05 | 20 |
Południowo- w nocy

zachodnie 4.27 33 |
rano

9.10 50
Austr. koleje rano

państwowe 6.40 —

Południowo-
zachodnie rano

6.53 —

noe
12.55

W ładykaukaz . . 

M ineralnyja Wody 

Tichorekaja . . .

K o s to w .................

Taganrog . . . . 

Sinelnikowo . . . 

Jekaterynosław  . .

Dolinskaja . . . . 

Znaineinka . . . .  

Je lizaw etg ra t. . .

B i r ź u ł a .................

Zmierynka . . . 

Wołoczyska . . . 

W ie d e ń ................. I
|§ Birźuła

rano
9.10 | — | --

w nocy 
2.24 | 20 | 5.12

po południu 
4.52 | 20 | 5.12
przed południem 

10.32 | 50 111.22 
rano

8.32 | 26 | 8.58
w nocy

11.05 | 10 | 11.15
wieczór 

9.19 | 10 | 9.29
po południu 

3.50 | 14 | 4.04
po południu 

1.30 | 30 | 2 00
przed południem 

“ ‘ * 15 1120511.50

5.26

1.01

7.39

STACYA KLIMATYCZNA ^ S E oścT nroczej m iejscow ości, 
L w o w a , w śród  ro z le 

g łych  lasów  nad  staw em  800 m órg.
Hotel z komfortem urządzony, w wil
lach obok hotelu różne pomieszkania 
łazienki stawowe, łodzie wiosłowe i ża
glowe. Lekarz, apteka, u rząt telegrafi

czny i pocztowy w miejscu. Czytelnia, fo itep ian , bilard kręgielnis, gry to
warzyskie, kawiarnia w hotelu. Pomiędzy Lwowem i Janowem codziennie 
kursują 3 pociągi , a cena tam i napowrót w niedziele i święta III klasą 

42 ot., II, klasą 82 et., w in n e  dnie I ii. klasą 82 et„ II. klasą 1*42 et.

JANÓW
h o ^ e k .  a i i r £ i £ . E r a

W IE D E Ń  19 G raben 19 W IE D E Ń
Najpiękniejsza położenie w Wiedniu. Od dawna renomow: ny hotel. W zupeł
ności no«o urządzony, elektryczne ośw ietlenie, winda osobowa na wszystkie
piętra, piękne apartam enta , pop-dyńeze pokoje od 1*60 wyżej włącznie z u- 
*ługą i oświetleniem Znakomita rest&uraeya F .  H a c k , właściciel.

STARE K U R A C Y J N E  WINA T0KAJSKIE
1 8 7 9 1878

3 -

K  9 * 0  W , U
1874 1868
3*50 4  i 4*60po złr. lł*40

S 0 K 0 K 2  7 G S & J U

1863
5 i 5*50 
1868 

złr. 8 i 10

3641

1852
6*50

1856
12- -

pyieca s t m  M A R K I B  W I € Z A  weLwowieendel w fiynkn 1. 42.

Prezydent krói. stoi. m iasta Lwowa rozpisuje niniejszem kon
kurs na posadę kierownika miejskiego B iura pośrednictwa pracy 
z płacą 1200 zir. rocznie.

Kandydaci winni .tię wykazać :
1. że nie przekroczyli 40 roku ży c ia ;
2. że ukończyli szkoły średnie;
3. że posiadają znajomość ustaw i stosunków, odnoszących się 

do klas pracujących;
4. uzdolnienie konceptowe.
Posada ta  nie jes t stałą. Podania wnosić należy na  ręce Pre- 

zydyum m agistratu do dnia 5 czerwca 1899 r. 3765

Gorzelnie, Browary, iyny, Tartaki
Kosztorysy bezpłatnie.

I

u r z ą d . : . ! : , .  Kosztorysy bezpłatnie.

„ P 3 E I8 J K U M “
2 Spółka komandytowa Ferdynanda Pietzscha
I F a b ry k a  m aszyn . O dlew arnia żelaza
^  we Lwowie, ul. św. M arcina 11

• « w
KJilu 1 w a rs ta t  r» p a ra o jJa v  w

3487
K ie s z o n le .

1̂
*I
I

I
I
l

Przeciw trudnemu trawieniu, katarowi żołądka kiszek, hemoroi
dom, cierpieniom wątroby, błędnicy, uderzeniom kr vi jest zalecaną
S c h e r in g a  eseucya> pepsyaow a
(wedle przepisu tajnego radcy prof. Dr 0. Liebreicha) ze świetnym skutkiem 
Działa w wysok{m stopniu na podniesienie apetytu . wzmocnienie żoł 

dobre trawienio. — Składy w pierwszorzędnych aptekach.

Scherin g  s Grtine A potheke, Berlin  N.

ka i
33871

K o n k u r s .

Dla

B y d ł h
Mostowe 
Decymalne 
Centymalne 
Balansowe 
Aptekarskie

o<
z

Katalogi
gratis.

3402

C. i l  dostawca nadworny 
Józef

FLO R Ę
Wiedeń, I. Rothenthurmstr 26.

N a p ra w y  szybko z a ła tw ia . —  T e le fo n  6056.

DUJ I

w nocy
I 20 |
w nocy
| 33 | 
wieezor 

1.30

noc
5.11

5.46

1.34

9.09
wieez.

9.30

wiecz.
10.49X  Odessa . . .

Poeiągi bezpośrednio kursujące między Władykankazem a Wołoczyskami i 
napowrót będą złożone z wagonów tylko 1 i 2 klasy. Za przejazd pociągami N r. 1 
i 2 na linii z B iriu ły  do Żmierynki i napowrót trzeba dopłacać.

W  wagonach mających m ieszane, pierwszej i drugiej klasy przedziały, a 
kursujących między W ładykankazem a Wołoczyskami nie ma przedziałów dla palaczy.

Od roku 1868 używa się 7. najlepszym sbntkiem.

Bergera lecznicze m yd ło  sm ołow cow e
na klinikach i przez lekarzy polecone, bywa używane prawie we wszystkich pań 
stwaeh Europy z świetnym skutkiem na wszelkie wyrzuty skórne szezogólmei 
przewlekłe i łuszczące się liszaje, ś Merzb, strupy i pasożytue wy
rzuty, tudzież na czerwoność nosa, odiuarznieei i, pocenia nóg. łupież 
na głowie i brodzie. — Bergera mydło smolowcowe zawiera 4*ł% smo- 
łowca drzewnego i wyróżnia się znacznie mię-lsy wszelkiemi inntmi 
mydłami smołowcowemi w handlu. Celem uchronienia się przed fałszo- 
/aniami należy żądać wyraźnie Bergera mydlą smołowcowego i uwa- 
■ać na wydrukowany obok znak ochronny.

W uporczywych cierpieniach skórnych nżjwr- się irmiaRt mydła smołoweo- 
wego skuttezm e

Bergera m ydła sm oło weawo-siarezauego.
Jako łagodniejsze mydło smolowcowe do usunięcia wszelkich nieczystości cery, na 
wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mydło do mycia * 

kąpieli dla codziennego niytku służy, zawierające 35°/0 gliceryny i pachnące

Bergera glicerynow e m ydło sm olowcowe.
Cena sztuki każdego gatunku 35 et. w raz z przepisem użycia.

Z inny oh mydeł Bergera poleca się następne, zasługujące na uw agę: Mydło benzoowe 
dla wydelikatnienia cery ; mydło boraksowe przeciw wypryskom; mydło karbolowe 
do wygładzenia cery i blizn po ospie i jako mydło odwaniające; mydło Ichthyolowr 
czerwoność twarzy ; Bergera igliwiowe mydło do kąpieli i igliwlowe mydło toaleto 
we ; Bergera mydło dla małych dzieci ,25 e t )

B ergera m ydło prtrosn lfo lo  we 3
przeciw czerwoności twaizy i nosa, wyrzutem i swędztniu skór, ; mydło piegowe 
bard/o skuteczne; mydło slarczane przeciw stłuszazeniom i nieczystościom skóry

Bergera pasta do zębów w tubk»cłi,
najlepszy śród cl do czyszczenia zębów Nr. 1 dla normalnych zębów, Nr 2 dla pa
lących. Cena 30 et. Mydło tanninowe przeciw poceniu nóg i "wypadaniu włosów. 
Względem innyeh mydeł Bergera zwracamy uwagę na przepis, użycia. Należy żą

dać zawsze mydeł Bergera, gdyż istnieją liczne naśladowanauia bez skutku.
Fabryka 1 główna rozsyłka: O. Doli & Comp,, w Opawio (Tmppan)
odznaczona dyplom em  honorow ym  na m iędzynarodow ej w ystaw ie  fa rm aceu 

tycznej w W iedniu  1883 ro k a . 2107
M ie jsca  nah] c ia  we L w o w ie : w aptekach p p .: P. Mikolaseha, Zygm. Kueke 

ra, II. Blumenfelda, Jakóba Beisera, A. Łazowskiego. A. Ehrbara, Z. Haya, K, Skie 
pińskiego, J. Wewiórskiego, Dr. Zarzyckiego i A. Bappaporta — dalej w aptekaol- 
p p .: ic Brodach  u Kulaka, Krisa i Lnndesberga, w Bor szczawie u M. Piotrowskiego 
w B rzeianach  u A. Dursta, L. N ah lika; w Brzozowie u Halamasa spadk.; w Ghy■ 
rowie u Lewickiego; w Drohobyczu u A. Krzyżanowskiego G. Tobiaszka; w Jaro- 
te a m u  , u J. Angermanna ,  J. Kohma ; w K ołom yi u Pawłowskiego, Stenzla, Wito 
łsawskiego; w Kamionce  w Pilewski go; w Przem yślu  we wszystkich 4 aptekach- 
w Mzeszotoie u Karpińskiego, P u n a ;  ic Samborze u J. Aleksiewicza i Herdliczka 
spad.; w Stanisławowie w wszystkich 3 apteka.-h ; w Skolem  u apt. Lechowskiego, 
dalej w S try ju , w Tarnopolu, jakoteż We wszystkich znaczniejszych aptekach Galicyi,

ta H S M iM a M M B a M M H H a H H H
Na najwyższy rozkaz Jego ^  o. i k. Apostolskiej Mości

jII. t. t. m m i i  PiSSTWOB4
na wspólne wojskowe cele dobroczynne.

|  T a loterya pieniężna — jedyna w A uslry i u staw ą dozwolona — z a 
w iera  12.728 wygranych w gotówet* w ogólnej sum i 403.160 koron. 

G ł ó w  n u .  w y g r a n a  :

koron .
|  Za w y; ła tę  w ygranych  ręczy c. k. zarząd  lo teryjny.

i Ciągnienie nastąpi nieodwołalnie dnia 15, czerwca 1899.
ił-

J ed en  los k o sztu je  4  k o ro n y .
Losy znajdują s ;e w oddziale państwowych loteryj w Wiedniu I. Kiemergasse 7, 
w kolekturach lo te ry jn y ch , tra fik ach , w urzędach podatkow ych, pocztowych,
telegraficznych i k ilejowyeh, kantora'-!) wymiany itd. do nabycia. P la n y  gry 

dia kupujących losy gratis.
jĵ ** Losy w y sy ła  się nie licząc nie za porto.

3 Z o. k . D y r o k c y l  l o t e r y j n e j  oddział losów państwowych.

iy o o o o o o n x x <  m o G a a a a t

r o m u  K i ą l i e Y
je s t  nieoceriionyui ś r o d k ie m  do  higienicznego upiększenia 
tw a rz y .  — Pudelku tntiłe p u d r u  białego 60 ct., caJ e  1 złr., 
z ła b ę d z ie m  z .r .  1*50. Różowy dla blondynek, kremowy 
dla s z a ty n e k  i brunetek, m a łe  pudełko 70 ct., większe 

złr. V20, z łabędziem złr. 1‘60.

WODA FIOŁKOWA
usuwa 7. twarzy pryszcz/e , liszaje , trąd ::k i, pierzchnienia 
i  łuszczenia skóry, wygładza zmarszczki i dołki ospowe. 

Twarz odświeża, v,ybiela i wydelikaca. — Cena 1 złr.

żółto - brunatne plam y z twarzy.
Cena 60 centów.

usuwa piegi i

J A N  IH N A TO W IC Z
poi

I  s
poleca w skl *pach własnych wc Lw ow ie ul. Kopernika 3, 
ulica Halicka 11; w K rakow ie Sukiennice 20; w P rz e 
m yśla  Franciszkańska 24; w C zern low asch  Rynek 2.

j O O O O O O O O C K .
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G A Z E T A  N A R O D O W A  z Niedzieli dnia 19-Kwietma 1899. Nr. 140.

b e sse  aj

Modne
Modne
Modne
Modne
Modne

wełniane materye od 44 do zł. 1.50.

wełniane materye od 1*50 do 330

Oower-Ooat od złr. 1’30 do złr. 4*—.

Mod}
dla Fań.

Dom towarów modnych

jedwabne materye od 52 ct. do 2.25. • f

materye do prania od 24 do 85 ct.

WIEDEŃ 
VI., Mariahilferstrasse Nr. 81—83.

Dla prow incyi przesyłka prybek na żądanie gratis i franco.

m  i

Nafiaisi Księgami tatolicticj

Dr. m .  SItlOffSKIEGO
w Krakowie, Rynek 30

wyszło świeżo drug ie  w ydanie książki 
do naoozeństwa pod ty tu łem :

Małe nabożeństwo mszalne
złożone przez H . D, (str. 671 i VI w 32) 
Jestto bardzo praktyczna książka do pa- 
oiorza, w rodzaju francuskich Paroision 
Romani, zawierająca obok najużywaószyeh 
modlitw Msze ua wszystkie niedziele I 

święta w roku.
Cena egz. bez oprawy 2 korony, w opra 
wie w p ^ tn o  angielskie, brzegi marmur 
kowe i  k 50 flr. — Toz z brzegami pą- 
i o i  mi 3 k. W oprawie w szagryu mięk
ki, rogi okrągłe, brzegi złote, oprawa 
eleganc 5 k. Toż samo w prześlicznej 
e. .gaackiej opranie belgijskiej, w miękką 
skórkę cielęcą (różne kolory) zasiauą zło- 
eonemi liliam i francuskiemi, brzegi złoco
ne, a pod ni*ini pąu we 17 koron i 50 h 
Taka sama oprawa w Maroąuin du Levant 
19 koron i 50 h. Na porto należy dołą- 

esyć 40 groszy.

M ło d y  k a n t o r z y s t a
któr; potrafi doskonale załatwiać knres- 
pondencye po polsku i hebrajska , posia- 
dąją y język niem iecki, będzie w natych
miast do F ium y przyjęty. Ubiegający się, 
którzyby mogli i po rosyjsku komspuu- 
dować będą mieli pierwszeiistwo. Zgłosze
nia ze zdaniem o sobie relu.eyi i wyma
ganiach do A dm inistraryi pisma p o d : 
„ !to rdam erlka“ . 3 63

DEOBNE OGŁOSZENI/
po 1 ct. od wyrazu.

LODOWNIE pokojowe znakomite po złr 
24 -  , 35 — i 45 —. Maszynki amery 

kańskie do robienia lodów (z korbrą z bo
ku) pojemność' 1, 2, 3, 4 litry , po złr. 
5-50, 6'50, 7-50 i 9*50 — poleca Piotr 
Chrząstowski, handel zelazny we Lwowie, 
plac Kapitulny 1 (naprzeciw katedry).

48ZYNY Pfl SZYCIA S IN GERA 
ręczne od 25 do 56 złr., nożne od 27 

6> złr. Największy - kła w kraju. Ro- 
a sprzedaż 750 m aszyn, 2 0 maszyn 

zawsze na składzie Jo wyboru. Pro ę 
ądaó cenników. Józef Iwanicki, Lwów, 

einieka 26. 128

/ Y B L IK IE W IC Z A  40 naprzeciw skwe- 
> ru, bardzo eleganckie mieszkanie : 6 

pokoi z balko ein nj >, 2 przedpokojami, 
kuchnia z tyżą i sp iżarka, praczkarnia 
z maglem, obszerne 8 piwpide. woda, klo- 
sety itp. zaraz do wynajęć, j .  Wiadomość 
n właściciela, II . piętro.

| j  OSZUKUJE bony Niemki B<bo Angiel- 
I  ki do dzieci. Zgłoszenia nod adre

sem : G. G. poste restante Tnrynka 252

PROŚBA. Ubogi Łazarz ! Z łoża 1 oleśei 
zwracam się do serc m iłujących Boga 

bliźniego, aby niesze-ięślwemu ojcu ro- 
Jziny raczyli łaskawie przyjść z pomocą, 
.emu, który po 14-letn i«j pracy zawodo
wej od 5 lat obłożnie 'hory, p o z f ‘aje 
iez żadnej możności zaro )ku w nnsłycha- 
iie  cięźkiem położeniu, za którą przy każ- 

m paciorku gorącą do Boga zaniosę 
idlits. Łaskawe datki pro z'ę posyłać 

o Admmistracyi niniejszego pisma.

U dającym  się  do K ryn icy  P. T 
turystom  i gościom  kąpielow ym  
poleca się  znaną z wygód i dobrej 
kuchni Willę Trzech Róż, obok par- 
kn, łazien ek  i źródła położoną.

Ceny um iarkowane, pow ozy na 
m iejscu.

3766 Z a rzą d .

Władysław Booss!
Po raz osi atni w zyw am y, ażeby  

się zaraz zam eldow ał!
L. Brillmayer, Praga Smichov.

Piegi
plam y wątrobiane i inne nieczystości cery 
n i i  w 7 dniach bezpowrotnie po użyciu 
D r. C h rln to ff’a  znakomitego nieszkodli
wego A m b ra o re m e . Prawdziwy tylko 
w zielonych zapieczętowanych oryginal
nych słoikach po 80 ct. Główny skład dla 
Lwowa w aptece pod „Srebrnym Orłem" 
Zygmunta R uckera; w Krakowie w aptece 
W. Redyka i E . Hellera, w Brodach w ap
tece Leona K allira , w Tarnopolu w ap te

ce M. Krzyżanowskiego. 3/51

Z m ia n a  lo k n iu .
Mam zaszczyt, zawb dom ić S za

now ną P. T. Pi.blicznośf-, że prZ8- 
Diosłem znany od w ielu  !at mój

tfapzyn i Pracownię
sukien męskich

z ulicy Trzoeiego Maja 1 2 n a  u l i c ę  
S y k s t u o h ą  1. 12, pud firm ą:

EDWARD BAUROWICZ.
Dziękując za ł askawe względy Szaao- 

wnej P ub liczności, polecam się i nadal 
z głębukiem poważaniem

E d w a r d  B a n r o w i c z
3754 Lwów, Sykstuska 22.

Mężczyźni!
Światowo sławne są moje paten

towane wynalazł/: przeciw osłabie
niu. Pewna ionioc. Cenniki 30 ct. 
J .  A a g e n fe lc  k. u p r ’. właśc. 
W ie d e ń  IZ ..  T&rkenstrasse 4.

Kaw? tańsza
1 kilo Perłowa zlr. 110, 1-20, I '30 

„ Santos „ 1 10, 1-20, 1 30
„ Domingo „ 1 20 1 30, 1 40
„ dawa „ ] 30, 1 ■*<.(, 1-60
„ Kuba 7, elona „ 1 W, 1"50, '■ 70
„ Ceylon „ „ T60, r£ o , 180
„ Menada żółta „ 1-60, 1 80, —

Kawa palona i kile złr. i-—, 1 :0, l 2u,
1-30, 1 40, 1-50, 1-60. 1-7 • 1-80, 1 00, 2— .
Przy odbiorze 5 klg. przysyła franco uaj 

większa parowa paliru. kawy
S .  B u u e r ,  P r a g a — K a r l i n ,

Główna ulica N r 11. 3«so

własnego
chowu

łagodne, dobrze wystałe. ibmi/ir/iza od 56 
I litrów wzwyż, białe litr po '- i cr.tu- 
I woue po 26 .«t. Benedykt Kci-t!. S&.żcit-iel 
| dóbr, zamek Golltsoh przy limiuln-., iiy ry a .

n P O  n* ^onie, włMnej roboty, z ow- 
li l łB  esej wełny, duże, ładne, w pasy 
rne z "  iwem lub z żó łtem , po złr 
) sztuka. Dwór Łapszyn-Brzeżany.

Trąba
Jerycho
wyenlazek epo
kowy, patentowa
ny wo wszyst
kich państwach.
Największa za
bawa dla mło
dych i starszych 

jako te ’ dla towarzystw, dla Btowa'zy- 
rzeń , wojskwych i ytieczkowcó w do 
grania pieśni , tańców, marszów, oper, 
eto. etc. Za przysłaniem 50 ct. (także 
w markach poczt.) porto wolne. Za i o- 
hraniem /5  ot 3 31
K . F e l t i  Wien, II. Taborstrasse 11/B.

Zakład leczniczy E . U ) E N  pod Wiedniom.
z 13 zlemno-salinowemi źródłami siarczanem i -J- 27 do M>° C. — Używanie 

kąpieli trw a cały rok. — Sezon le tn i od 1 m ija  do 15 października.
Ni przcśoign one w działaniu siarczane wo ły badeńskie » l setek la t używa
ne z najlepszym skutkiem przsjiw  podagrze, reumatyzmowi, cierpieniom 
nerwowym, newralgii, sparaliżowaniu , skiofułm i, kile słabościom skórnym, 
zatruciu metalami, wysiękom , dolegliwościom stawów i kości itd. Stosownie 
do przyzwyczajenia i środków, kuracyusz znajduje w Ba len i o najw ykw int
niejszy p-zepych albo swobodną prostotę. Przez ur ąlze ie noweg aotmi 
kuracyjnego, założenie wielkiego cienistego parku, końce t kapeli kąpielowej 
trzy razy dziennie, codzienne przedstawienia teatralne, festyny, bile i w ie
czorki, koncerta, wyśeigi, tombole itd.; założenie elektryczuej kolei, znako
mitą wodę do picia , doskonałe oświetlenie, wspaniałą okolicę — postarano 
się o sprawienie gościom kąpielowym jak największej przyjemności, jak  ró
wnież postarano się o j .k  najlepsze utrzymanie. Nabożeństwa odprawiają się 
katolickie, ewangieiiekie i izraeliekie. Ceny umiarkowane. Frekwencya w 1893 
osób 23 423. Wyjaśnienia i prospekty gratis przez k o m ls y ę  k u r a c y j n ą .

Siu1

t s o o  Na sezon wiosenny i lei ni i » o »

Prawdziwe berneńskie materye
sztuka rntr. 3.10 na cuł<» uhra- 
nie męskie (surdut, spodnio . 

k.mizelku) kosztuje tylko

lirawiltiffij
wełny

zlr. 2.95 3.70. 1.80 z dobrej 
złr. 6 .— i 6% z lepszej 
złr. 7.75 z doskonałej 
złr. 8.65 ze znakomitej 
złr. 10 — z najlepszej 

Sztuka na czarne salonowe ubranie z-*r. 10"— , jakoteż materye na zarzutki, lodeu 
dla turystów, najlepsze kamgarny itd., W7sył* po cenach fabryc/.nycli znana 

z największej rzetelności Fabryka i Skład sukna 3*23

IIEGEL-OIHOF w BERSIE.
P ró b k i g ra t is  i fran co . D ostaw u  w edle  zam ów ien ia  pod g w a ra n c ja . 

Znaczny zysk dla prywatnych kupować wprost w wspomnianej flriiie.

'c—7i|,r-

T y l ł Ł O  p r a w d l z i w  o
jeżeli na etykiecie każdego pudelka wy
drukowany jest orzeł i firma A. Moll.

Molla. proszki Seidlickie są niezrównanym  środkiem przeciw wszystkim cłu 
robom żołądka, pochodzącym ze złego traw ienia lub skłonności do obstrukcyi

M T  Fałszywe wyroby będą sądownie śilgane. "W E
C ena  z a p ie c z ę to w a n e g o  o ry g in a ln e g o  p u d e łk a  1 z ir .  w a l u t y  a u s t r .

y
u d k a  f r a i i c i i s k a  i s o l

Tylko prawdziwe, jeżeli każda flaszka opatrzona je s t marką ochronną A. Mełla i zamknięta plombą ołowianą A.. Moll’ 
W ódka francuska i  sól Molla ,sst najlepiej znanym środk em Indowym, szczególnie jako środek uśmierza

jący do w cierania orz^ciw rwaniu w członkacn i innym przypadkom powstałym skutkiem zaziębienia, działa wzma
cniająco na musz^uły i nerwy. Cena oryginalnej plombowanej flaszki 90 et.

Główny skład wysyłek u A. MOLL c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben
Uprasza się  P . T . P ubliczności w yraźn ie żądać preparatów MOLLA i te tylko  

Przyjm owaó, które opatraone są marką ochronną i podpisem.
SKŁADY WE LW OW IE: J. Beiser a p t , St. Markiewicz, Musiałowiez & Janik 3386

Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną F T. Publiczność, źe z dni«m 
12 ntuju bi\ otworzyłam we L»o»ifc jp rzy  u l l o y  .ókadonn tc lŁ leJ 1. 2 60

a  skład reknwlczek pirasklcb
i^tiicznycli Itw blow  •̂l

tudzież komisową sprzedaż

i  p y t i
Polocain się łasi,a*ym względom \l’P. — z szacunkiem

Eugenia Łukasiewic20wa.
P |  Zlecenia s  prowincyi uskuteczniam odwrotnie. Zaliczki od zlr. 10 P I
a|w wysełam franco  3762

Ó O O O O O O O O O O O O O Ó

Patentowane 3750

4  cetylenowe aparaty
z pojedynczym ubezpieczą- p j ^ S C l l
jącym pceciwko eksplozyi w w . u y  -  j u w w .

przyrządem fabryka zegarów i przyrządów gazowych
w  w , ," » v |y , j ,  Centralit m, : KMpś, II. M tr ZAKŁAD ZDROJOWO-KLIMATYCZNY

$

SOLKA
( n a

Dobrze urządzony zaktad w odoleczniczy. Masaż. E lektro  
terapia Kąpiele solankowe rodzime i z dodatkam i lecz
n iczym '. W ziew ania  solankow e, sosn ow e, l i(/no-sulfidowe.  
Rozpylania solankow e. Aparat pneum atyczny. Ż ętyca, 

mleko-kefir. L eczen ie  dyetetyczn e i terenow e.

» k  o  i i : M  f . j - P a ź d z i e r n l k
W sanatoryum Dr. H. Porasa

z kom fortem  urządzone m ieszkania. P ensyonat. K uchnia  
doborowa. C eny um iarkowane.

W szelk ich  żądanych w yjaśn ień  udziela i prospekt posyia  
Zarząd zdrojowy. 3747

w a o o o o o e o o o o o c  s o o e o o a c  . ■

L T J B I E U
ZAKŁAD ZDR0J0W0 - KĄPIELOWY WÓD SIARCZANYCH

w pobliżu Lw ow a, m iia od Gróilka a  p ó łtora  od Szczo rca  oddalony.
1) Woda * i!u-czan >. tiajsilniejs/,* zc wszystkich wód siarczanych kon- S 

or. 2) Enakoioite ką.di-ie borowinowe. 3) Leczonie zimną wodą, elek- jjty ru n :
tryeznoś da. masażom ; kąpiel* cr.zne w Weraszc/.yey.

l-ec/.y się z nadzw.ozajnym skutkiem rouuiat.yzin mięśni i stawów, J  
wypociny po zapalcniacL. Długotrwałe obrzęki po zwichnięciach i złam a - ą  
u'ach. ijhoroby układu nerwowego, zołzy, choroby skóry scóźaione postacie 9

t  kiły, otyłość, choroby kobiece, przewlekłe zatimra mccaliezne trd-ież neu- jd 
i  1'iotcLiia

K om unikacja ze Lwowem nader ułatwiona. Codziennie kursuje poczta K
Jr powozowa po 75 ct od osoby.
iS 372> ' Lekarz zdrojowy: Dr. J. Wernickl

Żniwiarki
Żniwiarki JSTŚSU 
tTzew raiacze siana i grabie

h o a n e ,  uuiożebni.ją wielką rszusędnośe 
pracy, czasu i pieniędzy

Prasy do siana i słomy ręczne.
Wyłusk uacze kukurudzy.

Młocarnie, kieraty, wibjaki i cylindrowe sita do czyszczę 
nia zboża (Trieur). Pługi, wa'ce, brony i siewiarki

wykonują i dostawiają pod gwa-ancyą w najnowszej i najlepszej, powsz hnie
uznanej budowie 8438

Pb. K A Y F A R T R  St Co.,
ccs król. wył. uprz. fabryki maszyn rolniczych 

W I E D B Ń ,  II. T aborstrasse Nr. 76. 
Wyszczególnione zwyź 400 z ło ty m i, srebrnymi i bronzowymi medalami. 

Dokładne cenniki I listy uznania gratis. —  Zastępcy i pośrednicy pożądani.

358ńLINOLEUM
(8 p e c y a ln y  ln te re 8 )

aż na w skróś w  jed n ym  kolorze, krajow e i za g ra 
n iczne w yrob y

najtrw alsze pokrycie posadzki na całe pokoje, także jako chodniki, dywaniki przed
umywalnie i duże dywany.

F. C. CollmanrTs Nachfolger A. Reichle, Wien, i. Kolowratring 3

Jedynie  prawdziwe z taką /a r 
S f  ‘ marką oeluonną.

Z pwoiln naślaflownictw uwsżać się powinno na nazwisko Rosa Sci.afferi
Piękność jest bogactwem?

Piękność jest potęga I
Aby (en najwyższy skarb i r in g  
osiągr.ąć. jest dotąd jedy- M —  
ny śrolek tdękności przez 1 IlUUu 11*11 
d/stawc-zyni ł woru król.-Berb., Wien,I., Grabiin I4A. 
w rnale/iony i przez nią samą ze skutkiem używany,

Pcudre Ravissante
w :ek używała jest nieodzownym, nadaji cerze l« lią- 

■ cei bi; łości ' ukrywa pod swoif prześliczną powłoką 
nntkai.jjfh j, widoczne nieczystości skó ry ," wygładzi 
lliz iy  i  ospy. zmars>czki i fałdy, ściąga pory roz-
szn/one skutkiem używani złych bielideł i nadajj
ka/dei kobiecej twaizy 1-niącą, młodzieńczą świe
żość lis t to jedyny puder, fpo którego użyciu mo

żna się myć bez uszkodzenia tego senzacyjncgo 
*• działaj'i a. C ena 1 p u d e łk a  z łr .  2*50 i z ł r .  i-5 >.

P r p m p  r a v i Q Q a t l 1 p  ndm]>a(<za 0 la t dziesiątki, ntrzymuje skórę gładką
U l  C l l i n  I a V l d O a l l I C  i elastyczną, a na wieczory powinna go każda z pań
używać. Cena za  je d n ą  eeg ie łk ę  1 z ł r .  50 e t.
P o  II  r a u i c c a n t p  *aP°biega Obw iśnięciu skóry, wzmacni ą ije s tm jz u a -  
L t U  I a i l O D d l M O  korni ts-ym pewnym w skutku srodkiei" to ale to we ul 
C ena za 1 flaszkę 2 z łr .  50 et. — C re m , w o d a  1 p a d e r  były na wysuwach 
paryskiej i londyńskiej międzynarodowij w r. 1897 premiowane wielkimi złotymi 
medalami. — Zn nadzwyczajne ek u k i moich środków „s etowych daję całkowtą 
gwamucyę. . liezltczone listy pochwalne z najwyższyc/i kół towarzyskich du dys- 
pozycyi i tylko dyskrecya nie pozwala je ogłaszać. Każdej damie poleoam bardzo 
e. k. uprz. opaskę r.a czoło do osiągnięcia b^z fałdów marmurowo białego czoła 
za sztkę złr. F50. Wyborne mydło piękności „bavon-Ravissanteu sztuka 80 et.

H o s a  S c t a a l  t e r ,  W i a n ,  X. G l r a t a a a  1 4 .

P r a w n i e  i t n i i )  ż o n

U

I

Jedna doza m ączk i P estlć’go d la d zieci . . 90 ct. 
„ „ M leka N estlć’go d la dzieoi . . .  5 0  ct.

n o w o ś ć : ziszczonemleto liez e n t m „ M e  Yiting" d oza  5 0 c t .
D o z y  n a  p r ó b ę  m ą c z k i d l a  d z ieo i n a  ż ą d a n ie  g r a t i s  i f ra n c o .

Główny skład dla AustroW ęgier: 35^
F * . B e r i  m k ,  tYien, I. Bezirk, ITaglergassa ITr. 1.

Sprzc-U t wo irszystlzloh aptekaoh 1 drogaeryaoh.

H a n d e l z a ło ż o n y  w  r o k u  1 7 8 9 .

m iM K IZ SGSUBUfa
r ,  R y n e k  I .  4 B ,

poleca najtaniej
Woreczki net 

Ceylon dobra Nr. 4 z
„ gruba Nr. 3 
„ przednia Nr. 2 
„ naiprzedniejiza Nr. 1 
„ „ perłowa

\ znakomite w smaku Mo°ceaJ A 7aV ka:
l Cenniki szezeg. herbaty, świie ua żądanie Opakowania nie doliczam.

W W W W  \

4602 «
-‘ kg 'li kg. |

. 9-50 złr. i -  9
9-88 104 B*

10-26 1-08
10 64 112 X
10 26 1-08 #
10-26 1-08 •
1026 n 108 3

Dalsze
speiyalności: 4

Atrament
do pisani* i 
kopiowania.

Maści. skór " 
nieuopuszcza- 

jąca wodę.
Pat. środek 

na podeszwy 
V A N D O L ,
Pasta do czy
szczenia mo
tał u i srebra, 
oraz mydło do 
czy8 '"?"nla  

złota. Lakier 
do skóry.

Patontowana szczotko

a i  ■

m
czenuflło ma

Kto chce mieć bardzo czarne obuwie, 
świecące i trwałe, niechaj kupuje tylko

Fernolendta czernidłe dla obuwia
i dla obuwia jasnego tylko

FnoMfa Cn barwy stantj.
Wszędzie do nabycia.

c. k. uprz. F juryka o t e  założona w roku 
1882 we I W  Wiedniu.

Skład główny: Wiedeń, L, Sclmlerstr. 21.
Z powodu wielu bezwartośoiowyab na- 

śladowniztw proszę dokładnie uważać na 
moje nazwisko A t. :’t.rjv© Ien * 

dc naolernnia „Nlaret" płynny szuwaks na czarne * 
kolorowe buciki 35 ct.

Na sezon letni! S L S ;  syk
wtydawca j odpowiedzialny redaktor P l a t o n  K o s t e c k i . ? drakarjĄ i 1’ toprafii Pillera i Spółki.


